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Prenumeratorowie miejseowi składający 


We Lwowie --- Czwartek 10 Czerwca 1897. 


r.edpłatę bezpośrednio w administracyi Gas, 

r. (ul. Karola Ludwika 3) mają prawo zupeł- 
ie bezpłatnego wypożyczania książsk % Gzy” 
elni H. śłomtiżi (3awniaj F. H. Richtera). 

Wszyscy yrenumeratorowie mogą otrzymywać ty- 
godnik hamorystyowny SZCGZUTEK sa dopłatą, mie. 
Nięozniu 85 ot, kwzrieluie 1 sł. "UG 

Donóitniomia pryvretne , jakoto e zaręczynech. 
ślubach, wsdolneń, natoi»xństwach żałobnych, pogrst- 
bach, dalej nearologi, sp zy next i zabaw prywatnych 
eklany dla balów, odrzytów i koncertów, donierie- 
aia o zgubach lub o z .alszionych przedmiotach i td, 
przyjmuje się do umi nzezenia tylka za opłatą po 5t 
Goati od wieraza. 


Numer kosztuje 6 et, 
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MIEBGOANKOKM VOERE 


KSD. 


; bardziej musiało na tem zależeć, aże- 
by byli sami pomiędzy sobą, otoczeni 
jobcymi, bo w sąsiedztwie wytrawnych 


alicyj i 
G iCyjScy posłowie ii poważnych rodaków, w sąsiedztwie 


do Rady państwa stojący po Za; Koła polskiego, trudno byłoby takim, 
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otwarte od godz. 8 rano do 7? wieczorem bez przerwy. 


najmniej szczerze, gdy dr. Okuniew- razy także pp. Daszyński, Jarosiewicz 
ski, który ze względu na to, iż księża i Kozakiewicz głosowali „ja“ — a gdy 
ruszy mało rozumieją się na zaletach prusofńle głosowali „nein“, socyaliści 
socyalnej demokracyi, tylko ukrad-;również „nein“. Razem hałasowali, ra- 
kiem, prywatnie, brata się z socyali - | zem walili w pulty, a zwłaszcza pan 


Dzisiaj ma się rzecz całkiem ina- zgoła znać po sobie, Cała robeta była 
czej, a nawet wręcz przeciwnie — pod względem militarnym i technicz- 
wielkie lądowe potencye wojenne dzi- nym po mistrzowsku podjęta i doko- 
siaj podostatkiem broni posiadają. Ale nana wówczas, gdy indziej dopiero co 
i poszukiwania za nowymi wynalazka- próby rozpoczęto. 


Kolem polskiem jak Winkowski albo Danielak odgry- 


Lwów d. 9 czerwca. 


Zamknięta niedawno sesya Rady 


państwa, w krótkich swoich dziejach 
przedstawia przecież wiele rysów zna- 
miennych, która nie powinny pójśó w 
zapomnienie. One bowiem rzucają ja 
skrawe światło na wyniki tegorocznej 
kampanii wyborczej — kampanii, któ- 
ra tak głęboko jak żadna z dotych- 
czasowych, wszystkie warstwy spole- 
czne w kraju naszym poruszyła i na 


dalsze kierunki rozwoju życia publi-| 


oznego w naszym kraju wywrze nie- 
wątpliwie wpływ trwały i silny. 

Jednym z najciekawszych i najbar- 
dziej pouczających faktów z nbiegłej 
kąmpanii parlamentarnej, tak ciężkiej 
i burzliwej, jest ugrupowanie się no- 
wowybranych posłów naszego kraju 
pomiędzy rozmaite stronnictwa. 

Koło polskie w Radzie państwa li- 
czy obecnie 59 członków, z tych 58 z 
Galioyi, a 1 ze Ślązka (ks. Świeży) o 
dwóch więcej, jak w poprzedniej ka- 
dencyi wyborczej. Posłowie, reprezen- 
tujący wielką własność ziemską, mia- 
sta i Izby handlowo-przemysłowe, na- 
leżą wszyscy bez wyjątku do Koła 
polskiego, z 27 zaś posłów z kuryi 
włościańskiej 18 należy do Koła pol- 
skiego, 14 zaś rozprysnęło się pomię- 
dzy inne stronnictwa, a z grona 15 
posłów kuryi powszechnej należy do 
Koła polskiego 9, po za Kołem zaś 
pozostaje 6. 

W ogólności z 78 posłów naszego 
kraju — nie należy do Koła polskiego 
20 posłów. A jeżeli się zważy, iż z 

omiędzy tych dwudziestu, grupa 
4 iego, cbejmująca sześciu na- 
rodowych posłów ruskich, tę samę 
piei olitykę w Radzie państwa co 
oło polskie, gdyż wchodzi w skład 
większości autonomicznej, okazuje się, 
iż 6% posłów naszego kraju, a więc 
82%% stoi na gruncie polityki narodo- 


wej i autonomicznej, a tylko 14 zeszło 


z drogi narodowej na pole socyalne, 
po którem błąkają się ci niefortunni 
„uszczęśliwiaeze iuda“ bezradnie, nie 
wiedząc najczęściej sami, co mają z 
sobą począć — obcy dla swoich, a 
przez obcych, do których się garną, 


stami, oficyalnie zaś odgrywa rolę Ņozakiewicz odgrywał w tych burdach 
wać rolę niby przewódzców politycz- ruskiego posła narodowego. W komi-:szynkowych wielką rolę. Obcasami bu- 
nych... Jeżeli więc była w tem intry- syi legitymacyjnej trzyma się dr. O-jitów swoich bronił „praw ladu!“ — 
|ga czyjaś, iż wleźli pomiędzy radyka- kuniewski ślepo Daszyńskiego — ale; Bohater ! 

iłów niernieckich i socyalistów, to chy- w Izbie, a przedewszystkiem w gaze- Wspólną charakterystykę czterna- 
iba tylko — ich własna, a raczej tach ruskich figuruje ciągle jako „pra-|stu secesyonistów galicyjskich pol- 
jtych zakulisowych graczy, którzy ni- wdziwy narodowy poseł ruski*, Trzeci skich i ruskich stanowi ta okoliczność, 
¿mi kręcili i kręcą. (w tem szanownem kolegium, ks. Ta „iż pozostawieni sami sobie są niczem, 
| Najnędzniejszą, politowania godną niaczkiewicz sądzi, iż on dopiero|są zerem w Izbie. I dopiero przez u- 
!'rolę odgrywali „ludowoy“ którzy re- ; wszystkich w pole wyprowadzi, La- 
| prezentują w teraźniejszem składzie chów rozumu neuczy, Badeniego ens > wrogo 
Izby politykę Kuryera Lwowskiego. Jest 51 w najdelikatniejsze miejsce i po-| gą być widzialni. 
tich trzech: włościanin Jakób Bojko,, każe światu, co potrafi proboszoz z ; zaprawdę. 
Franciszek Krempa i „pan na dwóch ; Zakomarza | 


mi na polu techniki broni są jednem 
ze znamion naszych czasów, podczas 


gdy ongi nawet najznamienitsi wojo-' 


wnicy z niedowierzaniem wszelkie wy- 
nalazki odtrącali, jak dowodzi owa 


zabawna historya marszałka Neya, któ- 


ry wynalazcy nowego pancerza prze- 
ciw kulom kazał w ten pancerz ubrać 
i stanąć na trzy kroki przed plutonem 


pokarzające wysługiwanie się i po-|z nabitymi karabinami. Wynalazca um- 
chlebianie wrogom swojego kraju mo-|knął i tyle go widziano. Podobnie by- 
Smutna to rola! -flo z Fultonem, który Napoleonowi I. 


awój statek parowy do celów wojen- 
nych cfiarował. 


| Kto zna niemieckie stosunki wojsko- 
we, a zwłaszcza niemiecką literaturę 
i wojskową, ten wie, jak znamienite, 
'górujące tam miejsce zajmuje pieczo- 
„łowitość o „duszę wojskową“, jak 
wszystkie urządzenia w armii do te- 
go zmierzają, aby wytworzyć ducha 
wojskowego, inicyatywę zarówno stra- 
,tegiczną jak taktyczną. Wielu nawet 
upatruje rdzenną przyczynę niemiec- 
(kich sukcesów wojennych wcale nie 
,w przewadze materyalnej, ale w zu- 
„pełnem czynników psychologicznych 


chłopach* — dr. Winkowski. Z tego | Z wybałuszonemi idyotycznie oczy- 
tytułu na seryo miał nawet p. Win „ma, w dziwacznej jarmułce, którą pre- 
{kowski pretensyę do stanowiska pre-; tensyonalnie łysinę przykrywa, snuje 
zesa klubu, i w pełnej Izbie Żalił się gię ksiądz Taniaczkiewicz po Izbie 
raz, iż nie był dość respektowany ja-|z kąta w kąt, wiecznie zamyślony nad 
ko przewódzca samoistnego strounic-'jakimis wielkimi planami polity- 
twa! Stało się to z okazyi, gdy przy- |cznymi. Sprytny dr. Okuniewski na- 
jjęby w listę kandydatów na ozłonków |turalnie wie dobrze, jakie to mogą 
komisyi prawniczej na podstawie za-|być owe wielkie plany ks. Taniaczkie- 
wartego pomiędy klubami kompromi- |wjcza i dlatego mimowoli musi uśmie- 
su, upadł przy wyborze, ponieważ jchać się ironicznie na ową jego Kirch- 
większość Izby nazwisko jego skre- | thurmpolutik. Tak czy siak dr. Oku- 
śliła. niewski z ks. Taniaczkiewiczem oso- 

P. P. Bojko, Winkowski i Krempa |bnego klubu stanowić nie mogą, gdy 
grubo się mylą, jeżeli na seryo przy-|trzeci towarzysz, dr. Jarosiewicz ich 
puszczają, iż Koło polskie zechce zmie- |opuścił, i dlatego wpisali się na listę 
nić swój statut, od trzydziestu lat|tych posłów, którzy nie należą w Ra- 
przeszio wypróbowany, który mu dał|dzie państwa do żadnego s:ronnictwa. 
siłę i powagę najbardziej wpływowe- Trzecią grupę posłów galicyjskich, 
go klubu w Radzie państwa — na to,|nie należących do Koła pclskiego — 
ażeby wzbogacić się nabytkiem trzechji to najliczniejszą — stanowią stoja- 
zbałamuconych ludzi, bez żadnego do-|łowszczyki. Jest ich sześciu: prezes 
świadczenia politycznego i bez wła-|dr. Danielak, dwóch wiceprezesów: 
snego zdania. Jeżeli im dobrze za ple-| ksiądz Szponder i Szajer, a wroszcie 
cami Kaisera, Pesslera, Hochenburge-|trzech szeregowców: Cena, Kubik i 
ra, w sasiedztwie socyaliatów, i podj Zabuds. Czem jest to stronnictwo, 
ich wpływem — ha, wolna wola! Alej wskazuje jego nazwa: jest ono tem, 
niech w takim razie nie mówią wy-jczem każe mu być chwilowy kaprys 
borcom swoim, że bronili w Badzie|lub interes ks. Stojałowskiego, a więc 
państwa ich interesów, gdyż są i po raz muszą isć pod komendę żydów, 
zostaną tam zerem w cyfrach, którym kierujących sooyalno-demokracyą, to 
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Przeobrażenie austiyackiej artyieryi polowej, 


Lwów d. 9. czerwca. 

Pester Lloyd i Fremdenblatt przy- 
gotowały już, jak wiadomo, austro- 
węgierskich kontrybuentów podatko- 
wych na nieodzowną potrzebę częścio- 
wej przeróbki i wydatnego pomnoże- 
nia floty austro-węgierskiej. Była to 
zapowiedź nie urzędowa, ale tak pe- 
wna, jak gdyby ją z fotelu ministe- 
ryalnego w obu parlamentach albo w 
delegacyach ME 4 wygłoszono. 


wynik poprostu niespodziewanie świe-; 


2 ,wyzyskaniu, jakie się w roku 1866 

Dzisiaj natomiast rządy formalnie i 1870 uwydatniło. Nawet jenerałowie 
polują na nowe wynalazki co do broni, rosyjscy, i to przedewszystkiem oni, 
pomimo za częstych, zbytnim pospie- zwłaszcza Wojde, taktykę i technikę 
chem sprowadzanych zawodów. I skwa- Niemców w drugim stawiali rzędzie; 
pliwość ta jest głównym rysem tego- i właśnie w armii rosyjskiej najsłyn- 
czesnych przygotowań wojennych, po- niejsty tendencyi narodowej przedsta- 
mimo że 1 tu wielką odgrywają rolę wiciel, Dragomirow, wykształcenie 
pobudki psychologiczne, które juśció wojska wyżej stawiał od karabinu re- 
mylnie stosowane, także do błędów petyerowego, którego zaprowadzeniu 
wiodą. Z jednej strony armia i edu- stanowczo się opierał, jakoż je opóźnił. 
katorowie wojskowi w niebogłosy pod- I toć to wojsko niemieckie, któremu 
noszą „czynniki moralne* — z dru- zagranica w pierwszym rzędzie ducha 
giej strony rusznikarze i ludwisarze wojennego, a dopiero w drugim wy- 
z całą skrzętnością nad nowymi środ- kształcenie materyalne przyznawała -- 
kami wojny przemyśliwają i materya- pomyślmy sobie tylko działa pruskie 
łowi hymny śpiewają. Sprzeczność to z r. 1866 i karabiny Dreysego 2 r. 
dziwna, ale rzeczywiście istniejąca, 1870 — to wojsko wyprzedza dzisiaj 


ijedno bowiem państwo z pobudek woj- wszystkie inne nowością techniczną, 
„skowych większą przypisuje wagę wy- tak doniosłą i tak kosztowną! 


kształceniu wojskowemu niż orężowi, 
podczas gdy inne państwa tej się trzy- p, 
mają zasady, że to co najlepsze, jest ¿a 
4 tym względzie właśnie dopiero do- 
rem. 


prostu Por A artyleryi rosyj- Ale w tem właśnie sztuka, w tem rą- 
o 


walor dają Niemcy-radykely i socya- 
lisci, wrogi naszego kraju, wrogi na- 
szego ludu I 


Druga grupa trzech posłów, która 
z wielkiemi pretensyami wstąpił» do 
Rady państwa, ohoąc tam odgrywać 
rolę jedynie „prawdziwej“ i patento- 
wanej reprezentacyi narodu ruskiego, 
nie wytrwała nawet miesiąca jednego 
w swej roli. Są to mianowicie trzej 


znów zbliżają sią do antysemitów — 
na to, ażeby na drugi dzień im sprze- 
|niawierzyć się; przy piwie wykrzy- 
|kują srodze na Niemców, ale w Izbie 
,popiarają pośrednio obstrukoyę nie- 
"miecką, 


Ostatuią wreszcie grupkę secesyo- 
inistów galicyjskich , stojących poza 
kołami posłów narodowych, stanowią 
iw nowej Izbie socyaliści. Jest ich 


licho wie z jakiej racyi lekceważeni i posłowie, wybrani za poparciem zje trzech: Daszyński, Kozakiewicz i Ja- 


poniewierani. 


tdnoczonego komitetu opozycyjnych 


|rosiewicz. Wszyscy otrzymali mandaty 


Zajęli oni miejsca na lewym krań- stronnictw ruskich (romańoznkowskie-|w kuryi piątej. Jako zasadniczy prze- 


cu Izb ) 
nie pda Koła polskiego, narodowych 
Rusinów i wszystkich Słowian. W swo- 
im czasie dużo pisał o tem Kuryer 
Lwowski, jakoby „intrygi Abrahamowi* 
czą* zniewoliły ich do wpakowania 
się pomiędzy skrajnych wrogów na- 
szego kraju i w ogóle słowiaństwa. 
Tymozasem, kto śledził całe ich za- 
chowanie sią w Izbie, dla tego jest to 
rzeczą jasną i widoczną, iż najwybi- 
tniejszym z tej grupy posłom, ambi- 


kiewicz i dr. Jarosiewicz. Pierwotnie 
chcieli ci panowie stanowić odrębną 
grupę, i podczas awantur, wznieco- 
nych przez Daszyński:.go o wybory 
galicyjskie, przemawiał dr. Okuuiew- 
ski jako przedstawiciel „narodu” ra- 
' skiego. Leoz ta komedya sprzykrzyła 
:siẹ wkrótce jego najbliższemu towa- 
'rzyszowi i przyjacielowi, dr. Jarosia- 
fwiczowi. Pożegnał on „pryucypial- 
nośó* romańczukowską i przeszedł o- 


— wprost po przeciwnej stro- go): dr. Okuniewski, ksiądz Taniacz- ciwnicy całego teraźniejszego ustroju 


‘społecznego, dla których religia jest 
| rzeczą pry jatazóh zapatrywań każdej 
jednostki, narodowość tak samo, dla 
„których historya mie istnieje, własność 
jest kradzieżą a prawo uzurpacyą — 
popierają oni wszelkie usiłowania, któ- 
re zmierzają do obalenia istniejącego 
w państwie porządku prawnego, I dla- 
tego to obstrukoya niemiecka miała w 
sooyalistach zapalonych zwolenników. 
Ile razy Schónerer, Wolf, Funke, Per- 


cyonującym o rolę przewodników, naj- twarcie do socyalistów. Postąpił przy- gelt, Pessler itp. głosowali „ja“, tyle 
po A CE, c c r YW A 
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skiej, 
2 MAL a która jest obecnie w toku; uprzedzić, zaskoczyć, mieć inicyatywę 
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zupełnie słuszne, a odmowa drugie- | Czy słusznie, czy niesłusznie po- 
go nie była również pozbawiona ra- spolici śmiertelnicy dzielą lekarzy na 


oyi. Była usposobienia bardzo łatwego, 
zawsze się zgadzała ze zdaniem całe- 


'dwie kategorye, na takich, co wra- 
„cają zdrowie chorym i na takich, któ- 


piękna, tylko narzekali, że dostęp mia- bywcy wcale się nie zgłaszali. Nie 
ła niełatwy. Trzeba się było do niej traciła mimo to odwagi, bo zresztą 
wspinać uliczkami ciasnymi i stromy- żadnej sprawy z rąk nie wypuszczała. 
mi, brukowanymi nieciosanym kamie- Była to kobieta wielkiej wytrwałości 


SAD FIGOWY. | 


Napisał 


Wiktor Cherbuliez. 


(0iąg dalszy.) 


Raz wieczorem wszedł do księ 
garni i spotkał tam młodą kobietę, 
którą czesto spotykał na ulicy, av 
której jeszcze częściej myślał. Nazy- 
wała się ona Amelina Verlaque'ówna i 
mohodziła za najpiękniejszą pannę w 
Hyóres, gdzie pięknych dziewcząt jest 
dużo. Byłato ta sama Amelina, któ- 
rej pamięć przed kilka dniami na o- 
dległem wybrzeżu ozłociła mu jedną 
u najszozęśliwszych chwil w życiu i 
której twarz ujrzał nagle wyłaniającą 
się z korony kwiatu pierwiosnka, trzy- 
manego w ręku. Miała ona ucho mu- 
xykalne i głos bardzo ładny, a owego 
wieczora przyszła z matką po nuty z 
nowej opery. W chwili, gdy przyszło 
do płacenia, pani Verlaque'owa, która 
lubiłe się targować, a grosze liczyła 
skrupulatnie tak z zamiłowania jak i 
x potrzeby, zaczęła się sprzeczać © 
cenę, żądając opustu, którego księ- 
garz nie choiał przyznać. Córka słu- 
chała dyskusyi, nie wtrącając się do 
niej ani słowem i tylko ed czasu do 
czasu spoglądała z uśmiechem na mat- 
kę 1 na kupca, jakgdyby chciała 
powiedzieć, że żądanie pierwszej było 


Perkale, satyny, 


oraz płócienka krajowe — poleca najtaniej 


go ctoczenia. Gdy Sylwery odchodził, rzy go nie wracają. Verlaque mało lu-' niem, na których bardzo łatwo można 
uśmiechnęła się i do niego, a jemu ;dzi uzdrowił. Razu pownego popełnił było kark skręcić. 
się zdawało, że w tym uśmiechu, po-|bardzo fatalną pomyłkę: wziął u ko-!dzo malownicze,. ale niedostępne dla 
dobnym jak dwie krople wody do goś początki tyfusu za zapalenie płuc koni i powozów i pod tym względem 
wszystkich, jakie *<uzinami przez dzień i naturalnie przepisywał rzeczy wprost przypominają żywo uliczki starych 
cały rozdawała naokoło, dostrzegł cze- |niedozwolone w takiej chorobie. Mę-| miast włoskich. Zbudowana na szczy- 


Są to uliczki bar- | 


w życiu. 
Do kłopotu ze 


j 
, 


sprzedażą domu 


przyłączył się i drugi niemniejszy kło-. 


pot, który jej sprawiało gorące pra- 
gnienie wydania córki za mąż. Na oko 
powinna to byłą być rzeez łatwa, bo 


goś jakgdyby oichsj zachęty i obiet- żobójczą jego pomyłkę poczytano mu 
nicy. W tym stanie umyslu, w jakim | za ciężką zbrodnię, to też w krótkim 
się zuajdował, głowa natychmiast mu przeciągu czasu stracił znaczną część 
stanęla w płomieniach. Wracał do do-! klienteli, u reszta, która mu pozostała, 
mu, postukując laską po bruku i oie- dawala mu tylko tyle, aby raożna by- 
sząo się, że gdyby kiedy się ożenił z ło związać koniec z końcem w ciągu 
| najładniejszą er Hyórces, aż sd, 24, A PERTY 
jego nie wydawałby mu się ju iękno omu 1 słuszność, którą 
małym, ani los tak przykrym, jak 0- |gam sobie oddawał, że wspaniale ulo- 
becnie. | kował własną próżność, pocieszały go 
Pani Verlaque'owa była wdową po|po wszystkiem. Niedługo się cieszył 
lekarzu, któremu wiecznie brakło i ta- |niedoskonałem zresztą szczęściem, za 
lentu i szczęścia, zastępującago nie-|raz bowiem po przekroczeniu pięódzie- 
PaK zdolności, a zwłaszcza brak mu |siątki umarł, zostawiając wdowie dużo 
yło taktu w żyoiu. Przekonany, że | kłopotów. ; 
najpewniejszym środkiem dojścia. do Była to kobieta rr wzrostu i 
bogactw jest udawanie człowieka bo-|okrągła. Pod miłą dla oka i dobrą tu- 
gatego, uważał się za Ks od-|szą kryła długie ości i ostre kanty, to 
krywcę dlatego, bo wpadł na myśl za- 
kupienia w górnej części miasta, nad 
starą dzielnicą, pięknej willi z mnó- 
stwam wymysłów i z terasą na fron- 
cie, z której rozlegał się daleki widok 
na równiny i morze. Na wszystkie u- 
wagi ródaiky odpowiadał, A on jużitrudności, w jakich się znalazła i z 
wie Go robi, bo każdy sklep zdobywa | powodu nieprzezorności nieboszozyka, 
sobie najwięcej klientów nie tem, co] 


dna tylko na świecie była tąk tłustą 
itak suchą równocześnie. Była zre- 
sztą stanowozą i miała głowę na 
karku. 


najęła skromne mieszkanie w alei'ża więcej niż setką tysięcy franków i! 


„cie góry willa Różana niezbyt pocią- 
'gała osoby chore na piersi, zwłaszcza, Jąk już sama nazwa gór, ciągnących 
iże umeblowana była sprzętami nieno- 
[wymi i wypłowiałymi, któreby należa- okolice długi czas były w ręku Man- 
jło dopiero cdświeżyć. Na podobno na: pów i można przypuścić, że nieco 
(jrzekania wdowa nie mogła nic po-;własnej krwi pozostawili w żyłach 
i radzić. 'mieszkańoów tego południowego kra- 
| Mimo tego wszystkiego pani Ver- ju. Pannę Ameline  Verlaque'ówną 
|laqne'owa tak się zawinęła koło spra- można było śmiało porównać z naj- 
wy, że przez dwa lata znajdywała za- pi;kniejszą Maurytanką z Tunisu. Z fi. 
„wsze lokatorów, później, aby ich zwa-'gurą trochę zamało wysmukłą, ale 
| musiała zniżyó czynsz, a i tak gibką, z rysami twarzy delikatnymi i 
przez jedną zimę drugie piętro stało regularnymi łączyła się u niej cera 
'niezajęte. Owego roku wielki zapano-|śniada, oczy podobne do dwóch dya- 
wał niedostatek w małem mieszkaniu | mentów, spojrzenie tak niewypowie- 
w alei Złotych Wysp. dzianie słodkie, że przypominało owo- 
| Jako rodowita Prowansalka mniej |ce, rozpływające się w ustach i war- 
dbała o istotę rzeczy niż o pozory, to | kocze bogate a tak ciemnej barwy, że 
„musiała tryb życią uprościć i karmić | pod słońce refleksy niebieskie. Pewien 
się okruchami, jajami, oliwą i cebulą, | malarz nazwał takie włosy błękitnymi 
za to jednak, uważała to za ogromną |i twierdził, 
| ofiare, konieczność zaprowadzenia o-| gdzie indziej tylko w Hyerós. Matka 


że który kolwiek hrabia lub markiz z 
tych, co zjeżdżali do miasta na zimę, 


łaby się pozbyć willi, niewiele pay. 
spotkawszy na ulicy owo cudo, stwo- 


i noszącej dochodu, opłaconej przez mę- 


wszakże Amelina by a bardzo piękną.. 


się w tej ozęści wybrzeża, wskazuje, ! 


że podobnych nie ma ni-| 


sprzedaje, jeno tem, jaką ma wy«| Wysp Złotych, płaciła za nie niewiele, | byłaby ją sprzedała choóby nawet ze 
stawę. Rachuby go zawiodły, a ge-|a równocześnie zajęła się wynajęciem stratą, cóż kiedy w ostatnich czasach 
nialny pomysł nie przyniósł żadnej |dwupiątrowej willi. Ci, co tę willę o- wybudowano w Hyères tyle domów, 
korzyści. glądali, przyznawali, że jest mię Eine" wygodniej położonych, że na- 


batysty, zefiry i muszlinki angielskie 


rzone do zawracania ludziom głowy, 
złoży bez wahania u stóp Ameliny 
życie i majątek. Niestety — do Hye- 
res nie przyjeżdżają ludzie żenić się, 


Go Się zaś tyczy Hyerczyków, którzy 
mogliby się starać o rękę panny, to 
tych odstręczała właśnie jej doskonała 
piękność. Ludzie zawsze są skłonni 
przypuszczać, że bardzo ładna panna 
windykuje sobie prawo do wielkich 
wymagań i że kamień tak drogocenny 
i pierwszej wody wymaga godnej so- 
bie oprawy. Przychodzą też niejedne- 
mu na myśl złodzieje, przed którymi 
trzebaby bardzo strzec takiego klej- 
notu. 

W niniejszym wypadku ludzie żle 
przypuszczali. Sniada panienka nie 
miała wcale zamiłowania do zbytku i 
nie miała, jak panna Katarzyna Le- 
jailówna, dobrze skomplikowauego 
wyobrażenia o szczęściu w życiu. Przy- 
jemności, niewiele kosztujące, wystar- 
czały jej do rozweselenia życia. Lubi- 
ła nosić bardzo skrojone suknie, ale 
nie bardzo dbała o to, z jakiego będą 
materyału, a już zupełnie nie zależa10o 
jej na drogich gałgankach, Bo i po 
60? Wystarczało wpleść kwiat grana- 
tu lub jaśminu w błękitne włosy, a 
mogła być pewną takiego sam. go wra- 
„żenia, jakieby mogła sprawić cesarzo- 


i 


też mówiono o niej, że chyba ona je-| też łatwiej się pogodziła z losem, gdy jak krucze skrzydło dawały miejscami! wa w dyamenoie, Oprócz tego nie by- 


ła wcale kokietką. a wieczny uśmiech, 
rzewijający się po ustach zdradzał 
uszę prostą i niewinną, pozbawio- 
ną wszelkich zbrodniczych zamiarów 


Nie tracąc czasu na jęki z powodu szozędności nawet w toalecie. Wola- | dziewczyny miała tajemną nadzieję, przeciw spokojowi bliżnich. 


1 
(C. d. n.) 


Magazyn Schayerów we Lwowie. 
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GAZETA NARODOWA z Czvwartku 


chach... Do najbliższej wojny znowu 
czemś nowem wyprzedzimy.. Niemcy 
widocznie wierne pozostały tej wska- 
zówce* — kończy Frmdblit. 

Ale i w Austryi już po cichu wy- 
próbowano „nową* armatę i uznano 
Ją za dobrą — teraz zaprowadzić ją 
potrzeba... Takie ma znaczenie ten ar- 
tykuł półurzędowego organu. 


TOW. ZALIGZKOWA rądników. 


Lwów d. 9 czerwca. 

Otrzymujemy następujące pismo: W spra- 
wie towarzystwa zaliczkowego urzędników, 
umieściła Gazeta Narodowa w nrze 154 
z 4 b. m. kilka uwag od osoby kompeten- 
tnej i ze sprawami stowarzyszenia dobrze 
obznajomionej. Gdy uwagi te zawierają kil 
ka szczegółów nieprawdziwych i mogących 
zaniepokoić szerokie grono członków stowa- 
rzyszenia, tedy w interesie prawdy i kilku 
tysięcy interesowanych, pozwalam sobie na 
kilka słów odpowiedzi, a sądzę, że Szan. 
Redakcya nie odmówi mi na nią miejsca, 
tem bardziej, gdy niniejsza odpowiedź pocho- 
dzi od osoby, mającej również pretensyę do 
znajomości stosunków stowarzyszenia, a nad- 
to mającej odwagę podpisania się pełnem 
nazwiskiem. 

Przedewszystkiem tedy prawdą jest, że 
w połowie maja b. r. odbyło towarzystwo z 
ograniczoną poręką pierwsze walne zgroma- 
dzenie, na którem dokonano wyboru 5 człon- 
ków rady nadzorczej i 8 dyrektorów. Lista 
nowej rady nadzorczej zamieszcza nazwiska 
członków dotychczasowej dyrekcyi tewarzy- 
stwa z nieograniczoną poręką: Stosownie 
bowiem do zasad sterujących, podanych na 
walnych zgromadzeniach towarzystwa z nie- 
ograniczoną poręką, dążyć musimy do tego, 
iżby zarządy obu towarzystw koncentrowały 
się w jednym ręku. Jeżeli tedy idziemy 2 
wolą ogółu członków dawnego stowarzysze- 
nia, a sposób ten postępowania aprobowała 


zgromadzenie nowego towarzystwa, to kry-| 


tyka tego postępowania przez bezimiennego 
korespondenta, jest co najmniej niewłaści- 
wa, a nadto niesmaczną ze względu na łą- 
czenie sprawy kontroli w towarzystwie, „z 
wypadkiem świeżo zaszłym w oddziale ra- 
chunkowym tut, namiestnictwa*. Wszakże 
o winie lub braku kontroli w owym „wy- 
padku* oddziału rachunkowego w namie- 
stnictwie, władze dotychczas nie wydały o- 
rzeczenia, o tej więc winie dziś mówić jest 
conajmniej przedwcześnie, a jeżeli dodamy, 
że do rady nadzorczej nowego stowarzysze- 
nia weszły osobistości zajmujące w hierar- 
chii urzędniczej wybitne i naczelne stanowi- 
ska, że osoby te cieszą się sympatyą i zau 
faniem szerokich kół swoich kolegów — 
czego najlepszym dowodem wybory dokonane 
prawie jednogłośnie przez stare i nowe sto- 
warzyszenie, to zdaje się, że wszelkie obawy 
ce do kontroli, możemy złożyć do „aktów“. 

Żąda dalej bezimienny korespondent, a- 
żeby jak najspieszniej przeniesione zostały 
wszelkie interesa dotychczasowego towarzy- 
stwa z nieograniczoną poręką do nowego. 
My się z tem zupełnie zgadzamy i do tego 
z pewnością nowy zarząd dążyć będzie, kto 
kolwiek jednak zna nasze ustawy, zawiera- 
jące braki w kwestyi przemiauy poręki w 
towarzystwach zarobkowych i gospodarczych, 
ten przyzna, jak trudno to i jak ostrożnie 
sprawę tę prowadzić należy. Oczywiście, że 
ani tu miejsce ani sposobność o tej kwestyi 
rozpisywać się, poprzestajemy tylko na zape- 
wnieniu, że zanim sprawę zmiany poręki 
rozpoczęliśmy, wyrobilismy sobie zupełnie 
jasny pogląd i program na przyszłość: o- 
bawy zaś co do odpowiedzialności członków 
towarzystwa z nieograniczoną poręką są zu- 
pełnie płonne. 

Przytoczymy kilka cyfr: 

Stan czynny starego towarzystwa podług 
zamknięcia za rok 1806 wynosi 
zaliczki : 5 
fundusz rezerwowy 


527.281 zł. 
30.367 


udziały (wpłacone) . 168.762 „ 
Razem stan czynny 746.410 zł, 

Stan bierny : 
oszczędności 121.866 zł. 
dłogi . . 204.855 „ 


Razem stan bierny . 326721 zł. 
Przewyższa zatem stan czynny o 399.589 
zł., czyli okrągło o 400.000 zł. Przy takim 
stanie jest chyba odpowiedzialność członków 
obecnych teoretyczną i Szanowny korespon- 
dent, jeśli ma złożone w instytucyi naszej 
kapitały — na teraz spać może spokojnie. 

Wprawdzie wspomina omawiana kore- 


spondencya, że suma nieściągalnych preten- 
ayi jest „nie stosunkowo wysoką“ — na 
czem jednak to twierdzenie opiera i co pod 
powyższymi słowami, niepopartymi żadnymi 


kom taniego kredytu, pomódz urzędnikowi 
w wypadkach trudnych i nieszczęśliwych a 
mieć wyr zumienie i serce tam, gdzie na to 
członek Towarzystwa a nasz kolega i brat 
zasługuje. Jeżeli się na to zgodzimy, to od- 
padnie niejeden powód do narzekania na 
Stowarzyszenie, a zastąpi je miłość i wyro- 
zumienie. 

Nakoniec odpowiadać na zarzut co do 
tworzonych w Towarzystwie „senekur*, n- 
ważamy za niżej godności. Jeżeli naczelny 
dyrektor za pracę przed i popołudniową po- 
biera nawet nie tyle, co urzędnik państwo- 
wowy w X klasie rangi, a funkcyonaryusze 
za pracę 4 godzinną dziennie — co najwię- 
cej honoracya w wysokości adjutum prakty- 
kantów państwowych, toć mówić o wysokich 
kosztach zarządu i synekurach — wygląda 
co najmniej śmiesznie, 


Jeżeli zaś dotychczasowy stan Towarzy- | Byczacza, 


stwa nie nasuwa żadnych obaw dla ezłon- 
ków i losu ich rodzin, to zamierzone przela- 
nie zobowiązań na nowe Stowarzyszenie; 0- 
jbawy te owszem zmniejszyć musi. 

Wszakże do nowego Towarzystwa z ogra- 
,niezoną poręką przenosić będziemy zarówno 
prawa juk i obowiązki członków nieograni- 
|ezonej poręki, stąd obowiązki pozostałych 
członków nieograniczonej poręki będą coraz 
mniejsze, 


Nakoniec jedna uwaga: Zmianę poręki 


nieograniczonej na ograniczoną podjęliśmy ; 


na życzenie licznego grona członków Towa- 
[rzystwa z nieogr. poręką. Sprawa to trudna, 
wymagająca rozwagi i rozumiemia rzeczy, toć 
zaszczyceni zaufaniem mandantów, spodzie 
|wamy się przeprowadzić ją ku ogólnemn po- 
(żytkowi bez wstrząśnień, na które w pierwszej 
| linii siebie samych i rodziny nasze sprowa- 
|dzić nie zechcemy. 

Dr. Kazimierz Łuczktrwica. 


| KRONIKA. 
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Mianowania. P. Ludwik Hubl, inspe- 
ktor, zamianowany został szefem oddziału 
ruchu dyrekcyi kolei państwowych w Kra- 
kowie. 

Dr. A. Wehr, znany lekarz lwowski 
otrzymał veniam legendi z chirurgii w u- 
niwersytecie lwowskim. 

Prezesem „Kółka Miekiewiczow- 
skiego“ wybrany został 8 bm. na walnem 
zgromadzeniu, Adam Krechowiecki, a to w 
miejsce wybranego przed kilku tygodniami 
dra Ludwika Finkia, który z godności tej 
zrezygnował. Wydział został ten sam. Ró- 
wnocześnie zamianowało walne agromadze- 
nie, założyciela i długoletniego prezesa swe- 
go, dra Romana Pilata, pierwszym człon- 
kiem honorowym „Kółka“. 

Ślub panny Jadwigi Schattauerówny z 
p. dr. Zygmuntem Marynowskim adwokatem 
krajowym, odbędzie się we Lwowie 19. bm. 
o 7"'/, wieczór w kościele 00. Bernardynów. 

Posiedzenie Rady miejskiej odbę- 
dzie się we czwartek dnia 11. bm. o go- 
dzinie 6. wieczorem. 

Wielki płacz niewieści rozległ się 
wczorajszego wieczora po wszystkich domach 
lwowskich. Mężczyźni wtórowali żeńskiemu 
sopranowi żałośnym basem. Opłakiwaliśmy 
tak zgon nadziei pięknego lata. Uleciała ona 
w idealny sfery, nie masz jej w piersiach 
naszych, zostaliśmy sami z rozpaczą w ser- 
cu a parasolem w ręku. Wczoraj było Me- 
darda i — padał deszcz. Czterdzieści dni 
i będziemy się pławili w potokach dżdżu nie- 
| bieskiego na pociechę parasolników i magis- 


stratu, który będzie aż do połowy lipca u- 
wolniony od obowiązku skrapiania ulic. 


Honorowe obywatelstwo. Wczoraj 
popołudniu zebrali się delegaci rady miej. 
skiej na naradę i jednomyślnie uchwalili u- 
prosić dra Antoniego Małeckiego, aby na 
najbliższem posiedzeniu pełnej rady postawił 
wniosek nadania honorowego obywatelstwa 
zasłużonemu jubilatowi prof. drowi Bronisła- 
wowi Radziszewskiemu. 

Znalezione zwłoki. Dziś rano znale- 
ziono w korycie Pełtwi u wylotu ulicy Mio- 
dowej zwłoki 6-miesięcznego  izraelickiego 
dziecka płci męskiej, owinięte w kawał wor- 
ka, ubrane w kolorową perkalową koszulkę 
w niebieskie i czerwone paski, w kryskę 
znaczoną literami M. J. Na zwłokach nie 
znaleziono Żadnych zewnętrznych śladów 
gwałtownej Śmierci. Poszukiwania za wy- 
rodną matką są w toku. 

Rozprawa karna przeciw socyalistom 
Piotrowi Zarańskiemu i Michałowi Daneko- 


| Winnikach dnia 28 stycznia, odbędzie się w 
krajowym sądzie karnym we Lwowie dnia 


liczbami rozumie, trudno wiedzieć, a stąd|21 b. m. 


jeszcze trudniej na ten wywód odpowiedzieć. 

Wystarczy chyba twierdzenie powyższe 
stanowczo odeprzeć, a tylko zauważyć, że in- 
stytucya oparta jedynie na urzędnikach, u- 


dzielająca kredytu stosunkowo w małych į br. Józefa 


dawkach, zabezpieczająca swoje pretensye 
porękami a przy znaczniejszych (ponad 500 
zł.) zaliczkach, kondyktami na płacach i po- 
lieami życiowemi Towarzystwa wzaj. ubez- 
pieczeń w Krakowie — absolutnie uie mo- 
że mieć wysokich pozycyj pretensyj nieścią- 
galnych. Że udzielimy koledze zwłoki, że 
rozłożymy spłatę na czas dłuższy, przez to 
kapitał obróci się pomału: jednak niemożna 
tu mówić o pretensyi nieściągalnej i stąd 
wyrażać obawy o stanie Tewarzystwa. 

Prawdą jest, że udziały spadły w osta- 
tnich kilku latach z 200 tysięcy do 170.000 
zł, — ale czy szan. korespondentowi nie- 

< wiadome lub z umysłu zamileza, że były to 
kapitały spekulujące na 9 do 120, dywi- 
dendy, które cofają się i przenoszą Da 0 
szczędności, gdy stopa procentowa tych osta- 
tnich z 5%% dywidenda zrównaną została: 
dowodem tego stan wkładek oszczędności, 
które obecnie dochodzą cyfry 140.000 sł, 

_ Mle tu zdaje się przychodzimy na wła- 
ściwą ranę i zasadnicze różnice zapatry- 
wania, 

Zdaniem naszem, nie jest celem Stowa- 
Tzyszenia urzędników dawać wysekiej dywi- 
dendy od udziałów i w ten sposób tuczyć 
kapitalistów kosztem uboższych kolegów, ale 
zadaniem Stowarzyszenia jest, udzielić człon: 


Płaszcze sumowe, Larasole, Kalosze mu 


lwowskie. Mianowania do 
wyścigów na torze lwowskim prawie już 
| wszystkie zamknięte zostały. Z galicyjskich 
tajen zapisały większą ilość koni stajnie: 
Baworowskiego, hr. Wacława 
| Baworowskiego, hr. Jana Tarnowskiego, p. 
Józefa Krzysztofowicza, hr. Oskara Potockie- 
go, p. Ostoja- Ostaszewskiego, p. Pohoreckie- 
go, p. Pienczykowskiego, dalej stajnia p. 
Schindlera, stajnia Mr. Gold'a i i. Do wiel- 
kiej nagrody lwowskiej 25.000 koron, która 
|rozegraną zostanie 29. bm. prócz koni hr. 
R. Baworowskiego, p. Krzysztofowicza, hr. 
Tarnowskiego, p. Schindlera, zamianowane 
są jeszcze konie z wielkich stajen wiedeń- 
skich i węgierskich jak Drehera, Zd. hr. 
Kinsky'ego, Pechy'ego, Wahrmana, Jekey'a. 
Do biegów z przeszkodami, myśliwskich i 
oficerskich zamianowano bardzo wiele koni 
oficerów. 

Stacya telegrafu otwartą zostanie z 
dniem 16. bm. w Olejowie pow. Złoczów 
przy tamtejszym urzędzie pocztowym. 

© zaburzeniach antysemickich w 
Schodnicy przyszły dziś bliższe szczegóły. 
Schodnica wygląda jak po wojnie; mie- 
szkańcy pochowali się, gdzie kto mógł, a 
po ulieach, zawalonych gruzami, pustki 1 
gruzy. Wiele bowiem sklepów żydowskich, 
a także i kiłka pomieszkań żydowskich zni- 
szezono lub zdemolowano. Osoby żydowskie 
wyszły z tej całej awantury dość szczęśliwi. 
Pokaleczeni zostali tylko małżonkowie Wilf, 
dalc) Freida Schmer i żona Wolfa Głlatstei- 


Wyścig! 


j8 


"na. O wiele gorzej wyszli robotnicy. Rubo- 
tnik Stanisław Kukulski zabity został 
pchnięciem bagnetu żandarmskiego, drugi 
robotnik Balczyk ma przebite bzgnetem ra- 
mię, bardzo wiełe zaś robotników otrzymało 
ciąższe lub lżejsze rany od pałaszy policyi 
gminnej, Sprowadzono żandarmeryę z Dro- 
hobycza, Borysławia i Truskawca i zarekwi- 
rowano wojsko z Sambora, Dotąd areszto- 
wano 40 osób, przeważnie wyrostków od 16 
do 20 lat. 


Zjazd delegatów związku sokol- 
skiego w Stanisławowie. Wczorajsze 
nasze sprawozdanie ze zlotn Sokołów w Sta- 
nisławowie uzupełnić musimy jeszcze nie- 
| którymi szczegółami: W poniedziałek wcze- 
isnym rankiem uszykowały się zastępy 80- 
| kolstwa do uroczystego pochodu. Środkiem 
i kolumny postępowali Sokoli z Borszczowa, 
Czerniowiec, Czortkowa, Doliny, 
Kałusza, Kopyczyniec, Kołomyi, Śniatyna i 
Zaleszczyk. Kilka tysięcy publiczności usta- 
wiło się wzdłuż ulie i placów, którędy su- 
nął barwny hufiec, złożony z 1% drużyn, 
odznaczonych sztandarami. Z Lipowej prze- 
kroczono Rynek, ul. Ormiańską, ul. Trzecie: 
go Maja, Sapieżyńską i ul. Gołuchowskiego 
dostano się na boisko z uderzeniem g. 9. 
Tam oczekiwała Sokołów  reprezentacya 
Związku sokolego,  reprezentacya miasta, 
liczne grono mieszczaństwa i przewodnicy 
gniazda stanisławowskiego. Pierwszy prze- 
mówił imieniem tegoż ostatniego druh Osta- 
fiński (wiceprezes „Sokoła“  stanisławow= 
skiego), podnosząc ideę sokolą, Z wielkim 
zapałem podjęli twórcy Sokoła hasła rów- 
ności i braterstwa i wypisują je na swych 
sztandarach. Z takiem to hasłem na ustach 
wypielęgnowana troskliwie przez macierz 
lwowską idea sokola wszędzie cudownie się 
przyjmuje i krzewi i opromienia kraj cały. 
Rok 1892 stanowi dla sokolstwa polskiego 
nowy okres, nową erę i to znowu dzięki 
zabiegom Macierzy naszej, tak zawsze o nas 
troskliwej; ona to swą ćwierówiekową cichą 
lecz wytrwałą pracę wieńczy powołaniem do 
żyeta „Związku gokolego* zespala więc 
wszystkie nasze gniazda w jedną całość i 
jednoczy całe sokolstwo na trwałych podsta- 
wach. Z miast prowincyonalnych pierwszy 
Stanisławów idzie za przykładem stolicy i 
już po 10 letnim istnieniu wznosi towarzy- 
stwo nasze swój własny gmach. Cześć wam 
więc druhowie z okręgu i wam druhowie 
kresowi, żoście nie szezędząc trudów i mo- 
zołów pospieszyli do nas wiedzeni jedynie 
(poczuciem obcwiązku. Uświetniliście wspól- 
ną naszą uroczystość, która stanowi dla nas 
chwilę nader doniosłą, w niej bowiem uja- 
wniła się zbiorowa praca okręgu i jego siła, 
a to daje zupełną rękojmię, źe idea sokola 
w tej części kraju pomyślnie rozwijać się 
będzie, zwłaszcza przy tak widocznej życzli- 
wości i poparciu ze strony twojej, patryo- 
tyczna publiczności polska! Ta okoliczność 
napełnia serca nasze radością i dodaje nam 
otuchy; pamiętajmy jednak druhowie, że 
wytrwałość najważniejszym warunkiem po- 
wodzenia. 

Imieniem miasta powitał Sokołów bur- 
mistrz stanisławowski p. Nimhin, poczem 
przemówił dr. Fiszer Ksawery ze Lwowa, 
jako delegat związku sokolego: Pod wraże- 
niem tego wszystkiego, z czem wystąpiło 
centralne gniazdo Wasze, pod wrażeniem 
ładu, porządku i myśli przewodniej, musi 
się Związek radować szczerze; iż w trosce 0 
utwierdzenie myśli sokolej we wszystkich 
gniazdach stworzył okręgi. Przywiązuje on 
do okręgów wielkie nadzieje, a to nietylko 
tę, żo ruch gimnastyczny stanie się chwilo- 
wą zabawką dla popisu, lecz codzienna po- 
trzebą dla dobra ciała i ducha, ale takźe i 
tę, że przyswoimy sobie wielką cnotę spo- 
łeczeństw prawdziwie dojrzałych, cnotę, któ- 
rej brak był głównym powodem naszego u- 
padku politycznego, a w ciężkiej dobie ży- 
cia porozbiorowego i dziś jeszcze udaremnia 
solidarną i konsekwentną pracę wszystkich 
zacnych żywiołów dla dobra naszego spo- 
łecznego i narodowego. Ta cnota nazywa się 
posłuchem obywatelskim, a polega na tem, 
aby ambicyę jednostki podporządkować po- 
powadze i woli zgodnej z tęsknotą i walką 
naszego geniusza narodowogo.  Sokolstwo 
polskie jest i będzie wynikiem tego geniu- 
szu, bo ostatecznym jego celem takie przy- 
sporzenie sił narodowych, 

Odbyło się następnie drugie posiedzenie 
delegatów pod przewodnictwem dr. Czarnika 
i prowadzono gorące rozprawy nad wnioska- 
mi sekcyjnemi. Najważniejszym z niob był 
wniosek wydziału, dotyczący odbycia po 
wszechnego złotu we Lwowie r. 1902. Na 
| koszta jego postanowiono odkładać co roku 


jdokąd druh Stanisz zaprosił, Z kolei usku- 
teczniono wybory. Ponieważ p. Czarnik o- 
świadczył, że prezesostwa nie przyjmie, prze- 
to na 86 głosujących 28 głosami prezesem 
wybrano ponownie p. Romanowicza. Zastęp- 
leą pierwszym został dr. Styczeń z Krakowa. 
Wydziałowymi na 3 lata zostali wybrani: 
"dr. Adam Ernest, dr. Dziędzielewlez Antoni, 
, Lipiński Łucyan, Romanowski Ignacy, Ślu- 
sarski Michał, Wierzejski Józef, na 2 lata 
zaś Adamski Walenty, na 1 rok Nartowski 
Teefil. Komisya rewizyjna (na 1 rok) dr. 
Hibl, Józef Aleksander, dr. Małaczyński 
Aleksander i Targoński Paulin. 

| Festyn zapowiedziany na g. 5 po połu- 
dniu udaremniła nagła ulewa, Rozjazd na- 
„stąpił wieczornemi i nocaemi pociągami, 

; Tow. nauczycieli szkół wyższych. 
Sprawozdanie nasze z walnego zgromadze- 
nia Tow. nauczycieli szkół wyższych oiby- 
tego w Krakowie, uzupełniamy notatką ʻo 
uczcie, jaka w niedzielę odbyła się w hotelu 
'pod Różą. Do stołów zasiadło blisko 70 
uczestników ; honorowe miejsca zajęli: p. 
delegat Laskowski, prezes akademii hr. Sta- 
A nisław Tarnowski, rektor uniwersytetu Ja- 
giellońskiego prof. dr. Kreutz i radca szkol- 
'ny p. German. Szereg toastów rozpoczął p. 
i dyrektor Próchnieki, zastępca prezesa i 
' wzniósł toast na cześć cesarza. Dalej wzno- 
sili toasty: p. dyrektor Sołtysik na cześć 
Rady szkolnej krajowej; p. radca German 
na rozwój i powodzenie Tow. nauczycieli 
szkół wyższych; p. dyrektor Petelenz na 
cześć akademii umiejętneści; p. prof. Zawi- 
liński na cześóć uniwersy:etu Jagiellońskiego; 
p. rektor prof. dr. Kreutz na cześć ducho= 


dnia 10. Czerwca 1897. Nr. 159, 


wieństwa w ręce ks. kan. Bukowskiego. Jstamencie zapisał 20,000 zł. na dwa sty |stwierdziła, że uczynił to tylko mi- 


który odpowiedział toastem na rozwój po- | pendya, 
szczególnych kół Towarzystwa. Prof. Ha- We Lwowie umarł Deodat Kraysztofo- 
bura wzniósł toast na cześć Krakowa w ręcej|wicz, właścici:ł dóbr, przeżywszy lat 70, 
p. dyrektora Rottera, ten zaś wzniósł toast W Liweżu umarł onegdzi Antoni Bro- 
na cześć pracy społecznej. Prof. Mańkowskijniowski lekarz powiatowy, przydzielony do 
toastował na cześć miłości, specyalnie miło- | namiestnictwa lwowskiego. 
ści ku młodzieży i toast ten wzniósł w ręce 
najznakomitszego tej miłości przedstawiciela 
prof. dr. Jordana, Prof. dr. Jordan w pięk- Beporioar tewtrziny. 
nych słowach wzniósł zdrowie młodzieży, Dziś we czwartek „Upadek lwa* sztuka 
Szereg toastów zakończył hr. Stanisław Tar-|w 3 aktach Ryszarda Vossa. ) 
nowski podniosłem „kochajmy się“. Serde- W piątek przedstawienia nie będzie. © 
czna koleżeńska nezta przeciągnęła się bli- „Pani Laudowa Horzieowa, znakomi- 
sko do północy na pogadance i wymianiejta i sympatyczna artystka czeska, wystąpiła 
myśli. 

W Wadowicach odbył się podezas 
Zielonych Świąt pierwszy zlot sckoli okręgu 


kietów i olbrzymich kosz Kkwietny, a pu- 


krakowskiego. Wadowice pięknie przyjęł : ak s 
Sokołów. Ja tłumy wee y MAIEN bliezność, licznie sporańa - bezwpra ggf biła 
na dworcu pociągu, mającego przywieźć jej brawa. Kiedy kurtyna po raz ostatni 


spadła, a oklaski jeszcze nie chciały umil- 
knąć, ani nikt z amfiteatru nie wychodził, 
wystąpiła pani Horzicowa na przód sceny i 
wzruszonym głosem pożegnała Lwów słowa- 
mi, wyrzeczonymi po polsku: Dziękuję bar- 
dzo za wszystko i do widzenia“. 

Pani Horzicowa dziś wyjeżdża ze Liwo- 
wa, który jej na drogę śle również życzenie 
rychłego powrotu. 

Na rzecz kolomii wakacyjnych 
odbędzie się dnia 13 b. m. na górze Zam- 
kowej zabawa ogrodowa. s 

Wycieczki kółka akademieko u- 
rzędniczego do Lesienic połączone z tań- 
cami, które w nbiegłym roku wielkiem cie- 
szyły się powodzeniem, będą i w tym roku 
na dochód kolonii wakacyjnych urządzane. 
Pierwsza wycieczka odbędzie się 12. bm. a 
|w razie niepogody 19, bm. Wstęp tylko za | 
| zaproszeniami, Bliższych informacyi udziela 
biuro komitetu, hotel francuski (pl. Maryacki 
1. 5) od 8. czerwca codziennie od godz. 13. 
ldo 1. i od 4. do 5. popoł. 


drużyny sokole, jakoteż pięknie udekorowane 
domy przy nlicach, któremi ciągnęły zastę- 
py dziarskich Sokołów z muzyką salinarną 
z Bochni na czele do głównej kwatery, 
świadczyły wymownie o tem, że to nieylkgj 
kilkudziesięciu członków tamtejszego Towa- į 
rzystwa gimnastycznego, lecz cała publiczność j 
bierze żywy udział w uroczystości i z rado- 
ścią w sercu przyjmuje i wita przybywają- 
cych gości. Najlepszym zaś dowodem, jak 
wielkie zainteresowanie się wzbndziła cała 
uroczystość u wszystkich mieszkańców mia- 
sta, były pełne trybuny na boisku, na któ-| 
rem popisy się odbywały, i to tak w pierw- 
szym, jak i w drngim dniu zlotu. Za to też 
dzielne zastępy sokole wytężyły wszelką u-| 
wagę i siły, aby wszystkie punkta progra- 
mu jak najlepiej wypadły. I rzeczywiście, 
mimo zmęczenia z powodu czterogodzinnej 
próby, w niedzieię rano odbytej, wzbudziły 
te popisy zachwyt widzów tak nadz wyczaj | 
pięknem wykonaniem ćwiczeń wolnych, jak 
ćwiczeniami na przyrządach i budowaniem 
piramid. Nie mniejszą uwagę zwróciły reje 


kolarzy sokolich, którzy, mimo przebycia 
kilkugodzinnej drogi na swych żelaznych r s ; 
rumakach, w tym samym dniu, z nadzwy-j Publiczne podziękowanie. 


czajną precyzyą, bez śladu zmęczenia, wyko- : * 
nali najrozmaitsze figury obrazowe "na bo | Panu Franciszkowi Wilheim, apteka- 


; NE. ZY iw Nennkirchen, niższej Austryi 
isku. Po ćwiczeniach w dniu pierwszym zlo a , d , 
Ae ! hoərbaty antireumatyeznej 
tu odbył się w parku miejskim festyn, po- WE. L Fa * 
łączony z loteryą fantowa, przy dźwiękach i pok A ae 
muzyki bocheńskiej. Festyn zakończyły pam > P Fna i] 
dzo piękne ognie sztuczne, puszczane przez A y i Van Bb F 
droha Kromirskiego. Jeśli tu występuję publicznie, czynię to 
W drugim dniu zlotu odbył się przed dlatego, gdyż najpierw uważam za obowią- 
południem pochód uroczysty wszystkich MISA po Pee jj 
czestników zjazdu z boiska na- rynek, celem | en we + jak ani A aW herbata 
oddania hołdu reprezentacyi miasta. Z ERA N ajęta MAŁ z ddała | yna = 
o rratu zach caly pogod 84 gmachu || onych reumatycznych cidnpieniach, a po- 
a Ezeo TogAriysig. arpani ernia wtóre, by i innych, którzy podpadają temu, 
gdzie 9 dbyt siguporinek, Na, program gło: strasznemu cierpieniu, uczynić uważnymi na 
żyły się produkcye chóru, który odśpiewał| Niwitom; wesianfa 
jakie przez całe 8| 


? À ;„ tẹ znakomitą herbatę. 
kantatę Michała Świerzyńskiego, przemówie |“. 3 
nia : prezesa Sokoła ap totiskiego Kurowakies | oRisaé oku T DA e i Ee 
o En ES, Marskięca l Eo dej zmianie powietrza, od _ których żadne 
gnia Wydisłu Zmiąko dr, Tarzowakigo Badia oni li 
Enigi FBĘDOJ, natzelnihą Saka mnie nie mogły. Bezsennie wiłam się noca- 
lwowskiego, PO b: ddopytano. lotna fo ei e» e Ryciad ak 
telegramy, poczem zakończono poranek od- f ye T E. b 
; à A sposępniał, a siły widocznie mnie opuszcza- 
W or znad tę I Wiek RE 3 ły. Po trzytygodniowema używaniu wymie- 
"se i Boe 0 P bli Saw nionej herbaty, zostałam nietylko zupełnie 
odbyły O oz oi ACC uwolnioną od moich cierpień, ale nawet i 
po: GC) laskami, gó y REGON odkad od 6 tygodni nie pijam wcale 
i n y > a I: a NE Er tej herbaty, cały mój organizm znacznie sic 
k E l dą: ia6ń 3 Dowodiwcwaio polepszył. Jestem mocno przekonana, że 
BYR0. da Bzy y k = ę c każdy kto w podobaem cierpieniu używać 
łownej ulewy, gdy jednak słońce wyjrzało zj zie tej herbaty, błogosławić będzie, jak 
za chmury, wykonano ćwiczenia maczugami, A dA tejże Ma Kaznciał ka 
poczem nastąpił popis oddziału kennego So Wilhelma. Z a aniem 


koła krakowskiego w jeździe szkolnej, w PRO 
braniu przeszkody, w ścinaniu głów i biega- Hrabina Rana, o. 


niu do pierścienia. Huczne oklaski były na- 
grodą pięknego wykonania wszystkich ówi- 
czeń. Drugi i ostatni dzień zlotu zakończono 
wieczorkiem w sali Sokoła. Rozpoczął druh 
Janikowski oddeklamowaniem pięknego wier- 
sza, poczem miejscowi amaterzy odegrali z 
godną podziwu wprawą i przejęciem się 
dwie sztuczki teatralne: „Bzy kwitną“ Przy- Popołudniu dr. Sokal w przemó- 
bylskiego i „Broń niewieścia* Benedixa, wieniu końcowem rzekł, że rozprawa 
Przerwy między jedną a drugą sztuczka | qawidowska ma mimo całej grozy 
wypełniła deklamacya p. Jejdego, artysty | swojej, przecież pewien rys . znios- 
sceny krakowskiej, Wygłosił on wiersz: |łości. Rozpętały się w wypadku, który | 
„Tężmy się“, a nadto, zmuszony nieustają- |dął substrat do niej, namiętności nie 
«ymi oklaskami, dodał 3 inne wiersze pa- niskie, lecz w pewnym stopniu podzi- 
tryotyczne i do okoliczności zastogowane. | wy godne. Stanęły one w obronie naj- 
Wieczorek zakończył obraz źywych osób. | droższych politycznych praw konsty- 

Pomnik 6. p. ks. Murceliny Czar- tucyjnycb, a w takim razie ze wzglę- 
toryskiej odsłonięty został w Krakowie widu na dobro ogólne można wyba- 
kościele N. P. Maryi. Ustawiono go prayjczyć nadmiar zapału. lem łatwiej to 
drzwiach do nawy bocznej północnej, na le-| wybaczyć naszym chłopom, dopiero w 
wo od wchodzącego. Wśród architektury z, ostatnich czasach onı sami za siebie 


zzz 


Zbrodnia dawidowska. | 


Lwów d. 8 czerwca. 


wi, oskarzonym o wygłoszenie podburzają- po 500 złr. poeząwszy od r. 1898. Przyszły |; polerowanego murmuru żółtawego, styryj- | zaczęli myśleć i zrozumieli wagę pra- 
cych mów na zgromadzeniu ludowam w zjazd delegatów odbędzie się w Rzeszowie, | skiego, widzimy medalion marmurowy biały, wa, przyznanego im przez konstytu- | roku ciężkiego więzienia z postem co 


wielkości niemal: cyę. Są jeszcze i dziś takie okazy, jak 
naturalnej. Księżna przedstawiona jest wjte, które się przed trybunałem jawiły, 
wieku średnim, z charakterystyczną draperyą OWEgO parobka, który „głosowanie u- 
koronkową na głowie. Twarz odznacza się ważał. za nowy rodzaj pąńszczyzny, 
wielkiem podobieństwem i bardzo starannem, Owego karezmarza, który „lekceważył 
subtelnem modelowaniem, o eechach wysoce wybory, bo na nich nie mógł interesu 
artystycznych. Medalion wykonał p. Lewan- zrobić, owego wreszcie wójta, który 
dowski, według jego też rysunku zrobiony zakazał swoim współobywaielom wy- 


z głową zmarłej w profilu, 


| 


jest pomnik, który mierzy niecały metr wy- pełniać karty giosowania, rozumując, 
seksie. jt SOA ne Vene Oy, ich $ S18- 
Zakazanie h!storyi polskiej Gi-; 99, 8¢y9y CLoiaia, aboy oni w domu 
mnazynm polskie w Gjeszynie trzyma się WYPISAJI Sh. Ba ii REA 
planu lekcyjnego gimnazyów galicyjskich, Aa L x „aż NE CA Ry 
gdy więc w przyszłym roku szkoluym o- „żę reide aoe e CĄ a 
twartą ma być w cieszyńskiem gimnazyum 2bTO RF leż kóre 3 dt W 
klasa trzecia, przedłożono opawskiej Radzie; | %im $'8Q naie MI, "od láz NE 2 kt 
szkolnej plan lekcyjny dla tejże klasy do, BI H ap S Ea S Fat 
zatwierdzenia. Rada opawska plan ten za- 572987 04y = y d JE a Za Sal 
twierdziła z tem jednak zastrzeżeniem. że Pok NA g mik ak przez OoDy- 
historyi polskiej, nawet jako przedmiotu | Wasz aa Aa est; R Iności 
nadobowiązkowego uczyć nie wolno! Oh, a ie y» ie sł RE Kł OCS. 
Rado opawska, jakże jesteś małoduszną i; Daw, J ag PS gzasja P PO Ki %4 
Śmitstną | awidowie. Stwierdził to rząd w par- 
j lamencie, podając za powód zbrodni 
Katastrofa w kopalni. Z Rodzyna jąwidowskiej teroryzm małej garstki 
na Ślązku pruskim donoszą, że wczoraj za- |burzycieli, antagonizm narodowy i 
uważano tam nowe zapadania się ziemi i | niedostateczną sprężystość władz. 
szczeliny. Woda dosięga miejscami wysoko-| Dalszych wywodów na ten temat 
ści 2 m. Dziesięć domów, znajdujących się| ząbronił radca Chyliński drowi So-! 
zupełnie pod wodą, musiano opróżnić, Lan- | kalowi. 
drat, urzędnicy górniczy i żandarmerya po- Wskutek tego przejść musiał o-. 
spieszyli na miejsce katastrofy. Telegrafieznie| brońca do roztrząsania winy każdego. 
zażądano przysłania oddziału pionierów. ze swych klientów Stecki, Jurkiewi-' 
Zmarli. W Nehrybce pod Przemyślem | cza, Rybczyńskiego, Grabówny i Chim- 
zmarł dnia 5. bm. Karol Zaręba Bielawski|jczyna. Stecko obwiniony jest jedynie 
szczery przyjaciel ludu, gorący patryota ijo to, Że chwycił Żandarma Kissa za 
pilny pracownik na niwie społecznej. W te- rzemień i za bagnet jego, a rozprawa 


| 


[| 


wczoraj po raz ostatni na  Skarbkowskiej i 
scenie we „Właścicielu Kuźnic“. Po każdej | 
odsłonie wręczano jej z orkiestry masy bu-| 


MIKOŁAJ 
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mowoli, bo znalazł się nagle przed 
bagnetem skierowanym przeciw sobie, 
a nie miał dokąd uciec. Jurkiewicza 
świadkowie wcale nie widzieli w 
chwili gwałtownych ruchów tłumu w 
Dawidowie. Rybczyński i Grabówna 
mieli bić leżącego już Popiela, ale 
rozprawa wykazała, że wówczas Po- 
iel był już prawdopodobnie trupem, 
a w dodatku Grabównę oskarza tylko 
Blahuta, którego nie można odszukać. 

Nażomiast Korzeniowska, która sta- 
nęła przed trybunałem osobiście, unie- 
winnia najzupełniej Grabównę, dowo- 
dząc, że jej koło zwłok Popiela nie 
było. Chimczyna widziano podczas zx- 
wieruchy dawidowskiej to tu, to tan, 
to z raną pod nosem, to bez nie, 
w sieraku, uciekającego i napadające- 

o. W takich warunkach wina Chim- 
czyna, jakakolwiek by była, nie może 
być stwierdzoną. 

Gdy dr. Sokal skończył radca Chy- 
liński sprostował jedno jego wyraże- 
nie. Dr. Sokal mianowicie powiedział, 
iż prokurator p. Seredowski sam 
przyznał, że podczas wyborów dawi- 
dowskich działy się nadużycia. Tak 
nie było, bo prokurator przyznał tyl- 
ko, iż lista wyborców dawidowskich 
zawierała nazwiska kilku nieboszczy- 
ków, a to nie jest jeszcze nadużyciem 
akiem, aby unieważniało wybory, 

Wyrok ogłosi przewodniczący try- 
bunału dziś we środę popołudniu o 
godz. piątej. 


Lwów d. 9. czerwca, 

Skończył się wreszcie dziewięcio- 
dniowy proces przeciw rozbestwionym 
wyborcom dawidowskim, którzy w za- 
ślepieniu politycznem nie wahali się 
przelać krwi niewinnego człowieka na 
samo tylko przypuszczenie, że dzieje 
się im jakaś krzywda. Dziś popołu- 
dniu zapadł wyrok, którym skazani 
zostali: 

Józef Korkowski, oskarzony o po- 
bicie wójta Kotiuszki — na rok cięż- 
kiego więzienia zaostrzonego postem 
co tygodnia i ciemnicą co 11. marca. 

Jan Szeremeta, oskarżony o ciężkie 
skaleczenie śp. Popiela — na 5 lat 
ciężkiego więzienia zaostrzonego po- 
stem 0o tygodnia i ciemnicą co 11. 
maroa. 

Mikołaj Jurkiewicz, o to samo — 
na 4 lata ciężkiego więzienia zaostrzo- 
nego postem co tygodnia i ciemnicą 
co 11. marca, 

Jan Najda. o to samo — na 4 i pół 
roku ciężkiego więzienia zaostrzonego 
postem co tygodnia i ciemnicą co 11. 
marca. 

Szczepan Stecko o to samo — na 
4 lata ciężkiego więzienia zaostrzone- 
go postem oo tygodnia i ciemnicą co 
11. marca. 

Jan Telega o to samo — na 8 lata 
ciężkiego więzienia, zaostrzonego po- 
stem co tygodnia i ciemnicą co 11. 
marca. 

Ilko Jurkiewicz o to samo — u- 
wolniony. 

Wasyl Nakoneczny o to samo — na 
8 lata ciężkiego więzienia, zaostrzone- 
go postem oo tygodnia i ciemnicą co 
11. marca. 

Bernard Tokarski o to samo — na 
3 lata ciężk ego więzienia, zaostrzo- 
nego postem co tygodnia i ciemnicą 
co 11. maca. 

Wawrzyniec Grab zwany Dziawia 
o to samo — na 2 i pół roku cięż- 
kiego więzienia, zaostrzonego postem 
co tygodnia i ciemnicą co 11 marca 

Wojciech Rybezyński o to samo — 
na 3 lata ciężkiego więzienia z postem 
i ciemnicą. 

Piotr Loster o to samo — na 6 
mies. ścisłego aresztu. 

Brygida Grabówna o to samo — 
uwolniona. 

Hryńko Chimczyn oskarzony o na- 
ad na dom żandarmeryi — na półtora 
roku ciężkiego więzienia, zaostrzonego 
postem co tygodnia. 

Wasyl Masztalerz 0 napa 
miesiąc aresztu. 

Jan Chyrowski o napad — na rok 
ciężkiego więzienia z postem co ty- 
godnia. : 

Józef Mazur o odgrażanie się — 
na półtora roku ciężkiego więzienia z 
postem co tygodnia. 

Jan Baran o napad — na półtora 


d — na 


tygodnia. 

Ignacy Zdanowski o odgrażanie 
się na rok ciężkiego więzienia z po- 
stem co tygodnia. . 

Antoni Zdanowski o to samo, na 
rok ciężkiego więzienia z postem co 
tygodnia. 

Stanisław Ochman o to samo, na 
3 miesiące ścisłego aresztu. 

Józef Ochman o to samo, na mie- 
siąc aresztu. 

Roman Zychało oskarżony o zbie- 
gowisko, na 3 tygodnie aresztu. 

Wincenty Szeremeta o to sąmo na 
miesiąc aresztu. 

Andruch Kutny o napad na dom 
żandarmeryi na rok ciężkiego więzie- 
nia z postem co tygodnia. 

Jan Mazur o to samo na rok cięż- 
kiego więzienia z postem co tygodnia. 


TELEGRAM Y. 


Wiedeń d. 9 czerwca. 

Wiec socyalno-demokratyczny pro- 
wadził wczoraj debatę nad taktyką 
partyi i dzialalnością parlamentarną. 
Wielu mowców  zalecało energiczne 
zwalczanie partyi chrześcijańsko-socyal- 
nej i zwalczanie grożących projektów 
ustaw reakcyjnych. 

Behr oświadczył, że niemieccy ro- 
botnicy wcale nie czują się pokrzy_ 


LUD WIG 


Aem 


wemi. 
Berstl gwał ownie uderzył na kie- 
 Townicetwo partyi socyalno-demokraty- 


| 0znej, na co Adler energicznie repli- 


kował, oświadczając, że socyalna de- 
mokracya ruchu swego nie może prze- 
Rieść ani na antysemickie, ani na filo- 
semickie drogi. 

Daszyński wystąpił przeciw refor- 
mie ordynacyi wyborczej do Rady 
Państwa, a domagał się wdrożenia a- ; 


mm m m w wn 


wdzonymi rozporządzaniami języko-$w Wiedniu, aby poinformować rząd o 


usposobieniu niemieckiej ludności w 
Czechach i Morawach. 
€ jedeń d. 9 czerwca. 

Wiec socyalistyczny uchwalił na 
dzisiejszem zebraniu wyrazić sympa- 
tyę kroackim socyalistom, których kil- 
ku przybyło na wiec i opowiadało o 
wrzekomym uciska wywieranym przez 


GAZETA NARODOWA z Czwartku 


handlowej; tudzież sekretaryat chłop 
ski jako swój urząd centralny, dla 
którego wymagać będą subwencyi od 
rządu. 
Kolonia d. 9. czerwca. 

Do Köln. Ztg. donoszą z Kanei, że 
admirałowie postanowili posunąć od- 
„działy wojsk europejskich w głąb wy- 
, SPY. 


rząd kroacki na socyalistów. Zarazem | Berlin d. 9 czerwca. 
wyrażono władzom kroackim oburze- | Kanclerz Hohenloha powraca jutro 
nie z powodu ich zachowania się wo- do Berlina, W parlamentarnych kołach 


dnia 10. Czerwca 1897. Nr. 159. 


Paryż d. 9. czerwoa. 

Zapowiadana półurzędowo podróż 
Faura do Petersburga stała się znowu 
wątpliwą. Przynajmniej d. 25. lipca nie 
będzie mógł wyjechać do Rosyi, skoro 
już dość dawno przyrzekł był miesz- 
kańcom Prowancyi, że d. 1. sierpnia 
do nich przyjedzie. Na pogłoskę o po- 
dróży do Petersburga przypomnieli mu 
Prowansalczycy dane przyrzeczenie. 
Jak słychać, Faure na posiedzeniu ga- 
binetowem oświadczył, że w pierw- 


Frankfurti dnia 9. czerwca. Fray 
zamknięciu wczorajszej giełdy notowano Kre- 
dyty 31287 (367:69),  statsbany 308: — 
30715), lombardy 79:62 90835),  alpiny 
166 — (—'-—-). 

Cyfry oznaczone klamrami oznaczają wie- 
deński paritat, 

— Wiedeń 9. czerwca. (Telegram 
Głaz. Nar.) Dzisiaj o godź. 2. minut 
10 w południe notowano na giełdzie 
wiedeńskiej: kredyty 362:62 węg. zakład 
kredytowy 403-75, anglobanki 160'25, 
lenderbanki 243:50, koleje państwowe 
355'—, elbathal 266:— akcye tytonio- 
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Niniejszem składam najszczersze 
podziękowanie przewiel. Duchowień- 
stwu, szan. wojskowości, pp. urzędni- 
kom starostwa, dyrekcyi finansowej, 
poczty, urzędu podatkowego i sądów, 
tudzież szan. członkom grona nauczy- 
cielskiego w Samborze i tym wszyst- 
kim, którzy w smutnym obrzędzie po- 
grzebowym mego męża ś. p. Walerya- 
na Bajewskiego udział wzięli i w bo- 
leści mojej współczucie dla mnie ica- 
łej rodziny okazali, 

Sambor 4 czerwca 1897. 

Eugenia Bajewska, 


+ prawdą jest jakoby polska socyalna 


gitacyi za utworzeniem piątej kuryi w bec socyalistów i przeznaczono 150 zł. 
Sejmach i rozszerzenia prawa wybor-;na wsparcie dla uwięzionych socyali- 
czego do Rad miejskich, a następnie z stów kroackich i ich rodzin. 
oburzeniem odparł zarzut antysemi- | Budapeszt d. 9. czerwca. 
tyzmu. Wreszcie oświadczył, iż nie- W miejscowościach Alpar w komi- 
tacie peszteńskim i Nadundvar pod De- 
breczynem miały miejsce podczas Zie- 
lonych Świąt zaburzenia, wywołane 
prawdopodobnie przez  socyalistów. 


— 


demokracya miała na swoim progra- 
mie jakieś prawo państwowe, oparte 
na idei jagiellońskiej. W końeu wy- 


mówią, że rozwiązanie wiszących po- 
litycznych kwestyi odroczone zostało 
do jesieni. Rodzina Hohenlohego napie- 
ra na niego, aby złożył swój urząd. 

Berlin d. 9. czerwca. 

l Podczas Zielonych Swiąt odbył się 
tu trzeci wiec polskich socyalistów. 
, Wedle sprawozdania partyi propagan- 
"da socyalistyczna poczyniła wielkie 


szym tygodniu sierpnia wybierze się 
do Sabaudyi i Delfinatu. 
Konstantynopol d. 9 czerwca. 
Po południu odbyło się trzecie po- 
siedzenie dla prowadzenia układów 
pokojowych. Jutro zaś odbędzie się 
pierwsze zebranie attaches wojsko- 
wych dla uregulowania granicy. 
Kanca d. 9. czerwca. 


we 16550, alpiny 9830, losy tureckie 
57:25, unionbanki 30150, ruble 137.12. 


JRoemerbad. Z roku na rok zwiększa 
się frekwencya Roemerbadu, eleganckiego za- 
kładu kąpielowego, położonego w Styrji. 
Wody jego mają znaczną siłę leczniczą, są 
ciepłe, bo mają 86:2 do 37:50C i zawierają 
dużo gazów t wolnego kwasu węglowego. 
Położenie FRoemerbadu jest pod każdym 
względem korzystne, a klimat bardzo pomo- 
cny w leczeniu, bo powietrze zawiera w so- 


Z rynków towarowych. 


Wiedeń dnia 9. czerwca. (Tel. „Gaz, nar.*). 
Spęd 4929 sztuk, ceny za woły galicyjskie lichsze 
lekkie od 37 do 29, elężkie od 30 do 31, osobli- 
we, prima od 33 do 34. 

Teodor Romasskan, dom komisowy bydła we 

Wiedniu Wassergasse 23. 


stąpił przeciw zalecanej przez niektó- 
rych mowców taktyce gwałtów prze- 
ow antysemitom. 

Wiec przyjął rezolucyę, pochwala- 
jącą dotychczasową taktykę partyi i 
wyrażającą zupełne zaufanie posłom 
Socymłistycznym w Radzie państwa, 
Dalej przyjęto wnioski dotyczące agi- 
tacyi za wprowadzeniem piątej kuryi 
do Sejmu, rozszerzeniem prawa wy- 
borczego do rad gminnych, oraz rezo- 
lncye o zwalczaniu klerykalnych wnio- 
sków szkolnych. Uchwalono w końcu 
we wszystkich wypadkach, w których 
idzie o zwrócenie uwagi na dzialal- 
ność lub wnioski posłów socyalistycz- 
nych w Radzie państwa, rozrzucać po, 


W obu miejscowościach policya była 
obrzucaną kamieniami i skutkiem te- 
go strzelała do tłumów. W Nadudvar 
został zastrzelony 1 robotnik a 31 ra- 
nionych, w Alpar zabita jedna kobie- 
ta a wielu osób pokaleczonych. Do- 
piero wojsko zaprowadziło porządek 
w obu miejscowościach. 
Budapeszt 9 czerwca. 

Od Zielonych Świąt obraduje tu 
wiec węgierskiej socyalnej demokra- 
cyi. Wczoraj jednak został ten wiec 
przez rząd rozwiązany, ponieważ u- 
czestricy jego po wyczerpaniu porząd- 
ku dziennego, poczęli omawiać wy- 
padki w Nadudvar. 

Dwóch robotników z 


' postępy, zwłaszcza między robotnika- 


Sledztbwo w sprawie Etnike Hetaire 


bie wielką ilość ozonu. Dobrodziejstwa tego 


Nadudvar, | 


„mi górniczymi na Slązku. Liczba pol-; wykryło, że bankier Gussion dostar- 
skich socyalistów w ostatnim roku się'czył 20.000 karabinów dla uzbrojenia 
 potroiła, założono wiele nowych sto- | powstańców kreteńskich. 

'warzyszeń socyalistycznych, a prenu-; Londyn d. 9. czerwca. 
meratorowie socyalistycznej Gaseży ro-, Do dziennika Sżandard donoszą z 
botniczej ogromnie wzrośli. Wpływ ka- Aten, że wedle depeszy dzieunika 
tolickiego duchowieństwa wiele szko-. Akropolis, rokowania pokojowe prowa- 
dził socyalnej demokracyi, ale z tym dzene w Konstantynopolu przerwa- 
wpływem gorącą walkę prowadzi so- no nagle, gdyż reprezentanci mo- 
cyalna demokracya i pewna jest zwy- carstw nie mogli zgodzić się na głó- 
cięstwa. Postanowiono w przyszłych wne warunki traktatu pokojowego. 
wyborach do Rajchstagu wziąć czyn-- Podając tę wiadomość, dodaje Stan- 
ny udział i stawiać swoich własnych dard, że grecki minister Skuludis o- 
kandydatów. |świadczył, że nie wie nic o przerwa- 
| Turyn d. 9. czerwca. iniu rokowań, a minister Theodokis 
Pewien wysoki urzędnik sądowy w rzekł, że ufa zupełnie póśrednictwu 


całej monarchii odpowiedne odezwy. którzy tu przybyli, aby się udać ze 
Vratica z Zagrzebia przyniósł po- skargą do miuistra, aresztowano. 
zdrowienie kroackiej socyalnej-demo- | Linc-4. 9. czerwca. 
kracyi i opowiadał o niesłychanych (2), Wedle Linzer Volksblatt , cesarz, 
gwałtach kroackiego rządu przeciw przyjmując na audyencyi przywódców 
socyalistom. jklubów prawicy, rzekł do Dipaulego: 
Wiedeń d. 9 czerwca. | Gdybym sądził, że rozporządzenia ję- 
Doniesienie, że arcyksiąże Franci- | zykowe przynieść mogą niemieckiemu 
szek Ferdynand naetępną zimę znowu |ndowi jakąkolwiek szkodę, nigdybym 
będzie musiał w Algierze przepędzić |ną nie nie zezwolił. Wiem jednak, że 
jest nieprawdziwe. Areyksiąże wyje- opozycya przeciw iym rozporządze- 


Bolonii oświadczył, że trybunał niczem 
nie da się nakłonió do zastosowania; 
śledztwa przeciw Crispiemn. Oskarze-' 
nie dotyczy: 1) zbrodni, których się 
dopuścił nadużywając swojej władzy 


mocarstw. 

Doniesiene dziennika Akropolis robi 
w Atenach takie wrażenie, iż sferom 
tureckim idzie o ustanowienie ogólnej 
zasady, że Turcya i Grecya mają bez- 


dzie na zimę tylko do Abbazyi. 
Wiedeń d. 9 czerwca. | 
Strejk personalu tramwayowego| 
został załatwiony. Do godz. 11 w nocy |! 
toczyły się w prezydyum policyi ukla- 
dy między delegatami strejkujących 
a dyrekcyą tramwayu przy interwen- 
oyi Luegera i komisarza rządowego 
Kuczery. Dyrekcya tramwayu prawdo- 
podobnie z obawy przed wyrażoną na 
popołudniowem zebraniu strejkujących 
grożbą, iż zażądana będzie sekwestracya 
towarzystwa tramwayowego, poczyniła 
daleko idące ustępstwa tak co do pod- 
wyższenia płacy, jak i czasu pracy, 
a zwłaszcza co do tego, aby czas pra- 
cy nie był przerywany. Delegaci strej- 
kujących oświadczyli, iż dziś podejmą 
pracę na całej linii. 
Wiedeń d. 9. czerwca. 
Wedle W. Tagbłattu próby z no 
wem działem, przedsięwzięte w Felix- 
dorf, dały nadspodziewanie znakomite 
rezultaty. 
Wiedeń d. 9 czerwca. 
Wedle pism czeskich namiestnik 
czeski i namiestnik morawski bawią 


Kronika naukowa. 


Nowe światło. 


Prometeusza przykuto do skały, 
za to, że bogom wykradł ogień. Na 
ostrzejszą zasługuje karę adepta sztu- 
ki ozarnej, Willson w Ameryce, bo 
niebu skradł kawałek słońca. Kradzież 
tę przechowuje dyrektor Wierzbioki 
na dworou kolei skarbowej. Źle ją je- 
dnak ukrywą, bo olśniewającym swem | 
blaskiem każdemu się zdradza. 

Swiatło, którem onegdaj oświetla- 
no poczekalnie tutejszego dworca na 
próbę — Światło acetylenowe — kasu- | 
je wszystkie dotychczasowe światła. ! 
Płomień acetylenu, nie jest bowiem 
mętnym, ciężkim migocącym się iu 
dołu ciemnym jak plomień nafty luvo 
gazu, lecz jest czystym powiewnym i' 
świeci w całej swej pełni, a świeci: 
spokojnie. Świeci on podobnie jak 


niom jest tylko pozorem dla innych 
celów i cieszy mnie, że przynajmniej 
reprezentanci katolickich, rdzennie nie- 
mieckich krajów alpejskich przyłączyli 
się do większości. 
Berno d. 9. czerwca. 
Techniey chcieli w Domu niemiec- 


'kim odbyć zgromadzenie, które jednak 


policyą rozwiązała. Następnie odbyli 
studenci zgromadzenie w auli uniwer- 
syteckiej i uchwalili rezolucyę prze- 
ciw rozporządzeniom językowym oraz 
wyrażono podziękowanie profesorom, 
którzy podpisali petycyę przeciw tym 
rozporządzeniom, inaym zaś profeso- 
rom wyrażono równocześnie niezado- 
wolenie. 
Eger d. 9. czerwca. 
W przyszłą niedzielę odbędzie się 
tu niemiecki wiec ludowy, w którym 
wezmą udział trzy niemieckie frakcyę. 
Bera d. 9. czerwca. 
Rolnicze stowarzyszenia szwajcar- 


skie postanowiły utworzyć „szwajcar-! 
ski związek chłopski“ dla dopilnowa- ` 


nia interesów ziemiańskich, mianowi- 
cie na polu astawodawstwa i polityki 


l 

waniu zimną wodą kamyków, wyro: | : 1 
sztucznie z węgla i metalu. |stawę do hypotezy geologicznej, o two- 

|rzenin się ropy. W pierwszych epokach 


io : 
e niektóre metale łączą się z wę 


jako minister; 2) zbrodni pospolitych, pośrednio sfinalizować rokowania poko- 
które popełnił w czasie swego mini- jowe. 
strowania; 3) zbrodni pospolitych, | Do Timesą donoszą z Aten, że ga- 
które popełnił nie będąc ministrem. binet grecki otrzymał doniesienie, iż 
Dwie ostatnie grupy sądzić ma try: ze względu na pewne trudności w u- 
bunał, pierwszą senat. Trybunał otrzy- kładaniu szczegółów warunków poko- 
mał poszlaki, że Crispi grube sumy jowych, starają się reprezentanci nie- 
pobrał z Banku neapolitańskiego na których mocarstw nakłonić Portę do 
prezenta dla jednego z członków swo- tego, aby prowadziła rokowania wprost 
jej rodziny. Ale prócz banków, także z Grecyą, a to w tym celu, aby co do 
osoby prywatne wysługiwały sią Cri- tych szczegółów porozumieć się zgo- 
spiemu pieniądzmi, który ich za to dnie z zasadami ustanowionemi przez 
protegował. Proces Crispiego odsłoni mocarstwa. Te bezpośrednie rokowa- 
rzeczy niesłychane. ,nia między Turcyą a Grecyą mają się 
Rzym d. 9 czerwca. jednak odbyć dopiero po zawarciu po- 

Król syamski z synami wyjechał koju. 
na Florencyę do Wiednia. Na dworcu 
kolejowym żegnali go król, członko-, 
wie dynastyi, ministrowie i władze. | Wiadomości giełdowe. 

Rzym d. 9 czerwca. | U 

Bank neapolitański, ciężko skom-|  więdóń dnia 9. czerwca. Przy zam- 
promitowany rewelacyami w procesie knięcin wczorajszej giełdy notowano kredyty 
Favilli (dyrektora filii tego banku w 36737, Kredyty węgierskie 406 25, Anglo- 
Bolonii) usunął już jednego ze swoich | s AT SA abankon, ane 
dyrektorów, sześciu innych spensyo- ojwony 35725, Lombardy 5975, kolej 
nował, dwóch inspektorów central- 


. i ~ nadłabska 266'75, kolej północno- zachodnia 
nych, 70 urzędników rachunkowych i 262-50. tytọniowe 167:50, Rima 249'—, 


110 innych oficyalistów swoich ska- Alpin; 9760. renta majowa 10230, Renta 
sował. ię SAI 99-95, losy turec. 58 60 
arki f 
Ap A p Berlin dnia 9. czerwca, Przy zam- 
(, W Hawannie (stolica Kuby) ogło- knięcia wczorajszy, giełdy notowane: kredy- 
szono onegdaj urzędowo dekret, za-|ty 23090 (867-55), staatsbany 15250 
prowadzający reformy na Kubie. (357 15), lombardy 38 60 (90 25). 


Ciekawa ta okoliszność, dała pod- Celem wyrabiania karbidu wapnio- 
wego, a więc oelem wyrabiania gazu 


acetylenowego, zawiązały się we Fran- 


klimata umieją ocenić zwłaszcza ci kura- 
cyusze, którzy, powracając z uzdrowisk zi- 
mowych, pragnęliby maj i czerwiec spędzić 

Hotel Żorża. H. Zakrzewska z Wikto-| w jakiejś stacyi przejściowej. Ci, którym 
rowa, A, Daniłowiczowa z Kamionki oya, taki wód roemerbadzkich, doznają w za- 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 9 czerwca, 


miłowej, S. hr. Koziebrodzki z Chlebowa, | kładzie niezawodnie polepszenia, jeżeli nie 
M. hr. Ledochowski z Podola ros., M. Za-| pozbędą się zupełnie cierpień, każdy zaś 
krzewski z Czołhan, dr. W. Witosławski z | ktokolwiek przyjeżdża do Roemerbadu, znaj- 
Wygody, dr. M. Fedorowicz z Stryja, K. Ab | duje tam żyeie towarzyskie i wszelkie urzą- 
garowicz z Dubienka, J. Engel z Odessy, E.: dzenia, które mogą pobyt uprzyjemnić i uła- 
Scott z Ropienki, dr. K, Nowotny z Nowego | twió. W bieżącym roku będą równie jak i 
Targk, G. Bokelberg z Hannoweru, Z. Stern-j lt poprzednich funkcyonowały najnowsze 
heim z Berlina, H. Gierth z Salzburga. aparaty de elektroterapii, masarzu i leczni- 
Hotele : Bellevue ı Metropol K. Jano- ; S2ei gimnastyki. Współdziałają one w lecz- 
wicza we Lwowie. B. Ed. Stankiewicz z niczych skutkach z roemerbadzkimi wodami. 
Podola, R. Klein burmistrz z podgórza, E. 
wierewicz z Grzymałowa, M. Bahr z Ko- 
łomyi, J. Lahm, I. Hübner z Kopeczyniec, | 
J. Bockmann, L, Breuner z Wiednia, J. A.' 
Salzbergowie i F, Gartenberg z Drohobycza, Dr 
H. Weiner z Budapesztu, A Chrzanowscy z : i 
Ttanisławowa, J. Jaremski z Żółkwi, A, Ma- ` 
kowitz z Berlina, ‘J. Trzaska z Tarnowa, Z. 
Niemczewski z Ołomuńca, A. Zięba z Jaro- ; 
sławia, K. Radziszewski z Pragi, G. Mły- 
narczyk z Gorlic. 


Izancelarya 


Fryderyka Krattara, 


adwokata krajowego 
znajduje się obecnie przy ul. Szopena 7. 


Kaneelarya adwokaia 


De. Zygmła Maryrowskiigo 


znajduje się 
pod l. 38 przy ul. Sykstuskiej. 
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glem skoro się ich stapia, wiedziano już ziemi naszej — tak twierdzi nowa hy- 
dawno. Wiedziano np., że lane żelazo, |poteza — istniał wszelki węgiel, we 
zawiera w sobie węgiel. Wyrabiamy formie karbidów. Gdy do nich dostała 
wszakżeż z takiego żelaza (surowca) się woda, poczęły się tworzyć węglo- 
żelazo kute i stal odbierając mu wę-|wodory, przez których oxydacye pozo- 
giel, przez wpuszczanie powietrza do stał dwutlenek węgla, z którego rośli- 
roztopionego surowca. Tlen zawarty |ny czerpią materyał do swej budowy. 
w powietrzu, spala węgiel przeobraża- Karbidy glinu, berylu itp. polane 
jąc go w gaz, który na zewnątrz u-|zimną wodą wydzielają gaz bagienny 
chodzi. Zjawisk tych jednak nie stu- (metan), karbidy zaś ceru, lantanu toru 
dyowano, bo uzyskanie wysokiej tem- l itp. a więc karbidy tych metalów, któ- 
peratury nieodzownej do tego procesu, |rych sole używamy do napawania sia- 
sprawiało do niedawna jeszcze, wiel-|tek, świecących w palnikach Anera, 
kie trudności. Dopiero stosowanie łu- 


ku wolty, umożliwiło badania w tym 
kierunkn. 

Posługując się elektrycznością prze- 
konano się, że niektóre metale jak np. 
złoto, oyna, bizmut i t. p. węgla wca- 
le nieprzyjmuią. Inne znów jak n. p. 
srebro, przyjmują wągiel z trudnością 
tylko, oddając go we formie grafitu 
gdy wystyguą. Metale znów jak man- 


lampa żarowa lub żarząca się siatka gan, lit, krzem, metale potazu, sody, 


Auera niepotrzebując ni bańki ni ko- ! 
minka. Pah sią bowiem wolno jak; 
świeca. 

Płomień acetylenowy, pomimo swej 
jasności, przewyższającej Jasność pło- 
mienia gazowego 15 razy, oka nie ra- 
zi, jak ro czyni światło łuku woltai- 
eznego lub pręcik węglowy lampek 
żarowych, i nie jest tak nużąco smę- 
tnym jak światło Auera, lecz owszem 
jest dziwnie żywym. 

Do wyrobu gazu aocótylenowego, 
niepótrzeba wcale żadnej gazowni. 
W ciasnej piwnicy, pomieścić można 
z łatwością cały aparat służący do 
wyrabiania gazu. Aparat taki, obsługi 
lub dozoru nie wymaga, albowiem 
funkcyonuje automatycznie, a więc 
bez pomocy czł wieka, wydając w ka- 
żdej chwili tylko tyle gazu ile się 
właśnie spala. Wyrób jest zadziwiają- 
co prosty, bo polega li tylko na zle- 


N ajpiękniejsza suknia jest bez wartości, jeżeli jedna ją tylko plamka szpeci. Dlatego polecamy niezawodny, pewny 
środek do wywabiania wszelkich plam tak na jasnych jak i na ciemnych materyach „Plaminę”, flakon 20 ct. 


wapna i t. p. — łączą się z węglem 
stale. Połączenia takie zazwano karbi- 
dami. Mówimy przeto o karbidzie 
manganu, karbidzie litu, krzemu (kar- 
borondum), karbidzie wapna i tp. 

Nie wszystkie karbidy mają jedna- 
kowe własności. Karbid litu, okazuje 
się n. p. w bezbarwnych przejrzystych 
kryształach. Karbid glinu zaś, w prze- 
źroczystych żółto zabarwionych płat- 
kach, podczas gdy karbid żelaza wcale 
krystalizować niechce. Inne karbidy 
jak: karbidy molybdenu, chromu, wol- 
framu, titanu, krzemu itp. krystalizują 
wprawdzie, ich kryształy nie są jednak 
przeźroczyste. Karbidy te stanowią wy- 
jątek z ogólnej reguły, nierozkładają 
się bowiem pod wpływem zimnej wo- 
dy, podczas gdy reszta karbidów to 
czyni, wydzielając przytem gazy, cza 
sami ciecze, a wyjątkowo nawet ciała 
skrzepłe, jak n. p. karbid uranu. 


wydzielają, polane wodą, oprócz gazu, 
baziennego, także i gaz acetylenowy, 
Podaża» gdy karbidy litu, baru, wa- 
pnia, i t. p. dają li tylko gaz acety- 
lenowy. 

Ilość gazu aoetylenowego jest bar- 
dzo znaczną Kilogzam karbidu litu, 
polany zimną wodą, wydziela n. p. 587 
litrów, karbid wapna zaś 340 litrów 
gazu i t. p. Ponieważ gaz acetylenowy, 
paląc się, świeci najsilniej ze wszstkich 
dotąd znanych gazów — liter takiego 
gazu wydaje bowiem światło o jasno- 
ści 240 świec, podczas gdy liter gazu 
zwykłego, świeci jasnością tylko 16 
świec — więc niedziw, że karbidy wy- 
dzielające dnżo gazu acetylenowego, 
wielkie mają znaczenie dla oświe- 
tlania. 


Największe znaczenie z nich wszy- 
stkich posiada zaś karbid wapnia, od- 
kryty w roku 1862 przez Woehlera, 
gdyż wyrabiać go można pod wyły- 
wem żaru łuku woltairnego, z wapna 
i węgla, a więc z materiałów tanich, 
Moissan w Paryżu, był pierwszy, który 
wyrabiał w roku 1894 karbid wapnio- 
wy, z całą świadomością celu, podczas 
gdy Willson w północnej Karolinie, w 
tym samym roku spostrzegł później, 
że gaz acetylenowy się pali, a co waż- 
niejsza, że świeci światłem silniejszym 
od światła gazu zwykłego. 


oyi, Niemczech, a nawet i w Austryi 
towarzystwa akcyjne. Towarzystwo 
austryackie ma siedzibę swcją we Wie- 
dniu, a generalna jego reprezentacya 
dla Galicyi i Bukowiny przybyła te- 
raz do Lwowa, otwierając biuro swe 
w pasażu Hausmana. 

Z tym to właśnie Towarzystwem 
zawarł p. Wierzbieki układ, mocą 
którego Towarzystwo dostawiło przy- 
rządy, w których wyrabiać można gaz 
acetylenowy w takiej ilości, aby wy- 
starczał do zasilania około 100 pło- 
mieni potrzebnych do oświetlania po- 
czekalni pierwszej i drugiej klasy, 
restauracyi, jadalń itp. na głównym 
dworcu kolei skarbowej. 

Cały przyrząd służący do wytwa- 
rzania gazu acetylenowego składa się 
z dwóch pionowo ustawionych cylin- 
drów, dających na godzinę po 4 metry 
sześcienne gazu, małego, zawieszone- 
go na Ścianie skrubera, czyli na- 
czynia do czyszczenia gazu 1 gazo- 
metru mającego 2 metry sześcienne 
objętości. Wszystkie te aparata mie- 
szczą się w małej komórce na kory- 
tarzu, naprzeciw poczekalni pierwszej 
klasy dworca głównego. 

Gaz acetylenowy wytwarza się w 
ten sposób, że od czasu do czasu do- 
rzucą się bryłki karbidu do jednego 
z owych pionowych cylindrów zawie- 
rających w sobie wodę. Z cylindra 
(drugi służy jako rezerwa) dostaje się 
gaz pod ciśnieniem słupa wody 30 
centimetrów do rur, rozprowadzają- 
cych go na miejsca przeznaczenia, a 
więc do palników. W cylindrze osa- 
dza się wapno, które zmięszane z wo- 
dą, przez osobno na ten cel wyrobio- 
ny kanał, spływa do kanału głównego, 
służąc zarazem jako desinfekcya. 

Palniki gazu acetylenowego różnią 
się o tyle od palników gazu zwykłego, 
że zamiast szerokich szparek, mają 


Na składzie także Ziółka amiimolowe, tępiące natychmiast mole. 


Rohseidene Bastkleider 


KA. S'GI 
bis 42.75 per Stoff z. kompl. Robo — Tu- 
ssors und Schantungs-Pongees — sowie 


schwarze, weise und farbige Hennenberg- | 


Seide von 35 kr. bis f. 14.65 per Met. — 
glatt, gestreift karriert gemustert, Damaste 
eto. (ca. 240 versch. Qual. u. 2000 versch. 
Farben, Dessins ete.), porto- und steuerfrei 
ins Haus. Muster umgehend. Doppeltes Brief- 
porto nach der Schweiz, 


Seiden-Fabriken G. Henneberg 
(k. u. Hof.) ZÖrich. 


T 
Tekla z Truchlińskich 
BARACZOWA 


Wdowa po śp. Jakóbie Barączu, po 
długich cierpieniach, opatrzona św. Sa- 
kramentami przeniosła się do wieczności 
d. 9. czerwca 1897 przeżywszy lat 73. 

Exportacya zwłok odbędzie się w 
piątek dnia 11 czerwca br, o godz. 5 
popołudniu z domu żałoby przy ulicy 
Zyblikiewicza l. 33 a, na cmentarz 
Łyczakowski do grobowca familijnego. 

NABOŻEŃSTWO ŹAŁOBNE odbę- 
dzie się dnia 15 b. m. w koście' e OO. 
Bernardynów o g. 10 rano. 


bardzo ciasne dziurki, wykłute jakby 
igłą cienką. Płomienie w palnikach 
świecą blaskiem około 50 świec, a każ- 
dy z nich konsumuje na godzinę po 
10 litrów gazu acetylenowego, podczas 
gdy płomienie gazu zwykłego, wyda- 
jąc światło 12 świec, konsumują na 
godzinę po 156 litrów gazu świetlne- 
go. Na płomień, świecący jasnością 
zwykłej świecy, wypada przeto na 
godzinę, 12 litrów gazu zwykłego, 
zaś tylko 6 litrów gazu acetyleno- 
wego. 

Gaz acetylenowy jest jednak zna- 
cznie droższym od gazu zwykłego. 
Metr sześcienny gazu zwykłego ko- 


Liebieg Compi: mięsny-Pepton 
' jest dyetetyeznym środkiem odzywozym przy nle- 


f dokrewności. 


| TEATE Hr. SKARBKA. 


| W piątek dnia 10. czerwca 1897. 
| po raz drugi 


UPADEK LWA 


dramat w 3 aktach Ryszarda Vossa; prze- 
kład Michała Wołowskiego. 
Osoby : 
Napoleon Bonaparte p. Chmieliński 
Hrab, de Sainte-Aubonne pni Cichocka 
Mario, jei syn p. Wostrowski 
Diovani Automarchi, do- 


ktor Napoleona p. Sowiński 
Autonio, stary marszałek 

dworu hrabiny p. Walewski 
Don Pietro, pastor p. Kwiatkiewicz 
Oficer króla Francyi p. Jasielski 


Grenadyer cesarza p. Jaworski 
Służąca hrabiny pna Aleksandrowicz 


Generałowie, służba Napoleona, grenadyerzy, 
żołnierz króla Francyi, służba hrabiny. 


Początek o godzinie 7'/, wieczorem. 


je obecnie w Dalmacyi fabrykę karbi- 
du, posługując się siłą wody, której 
tam niebrak. Towarzystwo mniema, że 
po wybudowaniu tej fabryki, cena kar- 
bidu spadnie o połowę, że więc kilo- 
gram tego ciała wyjdzie na 20 cen- 
tów. W takim razie kosztować będzie 
godzina światła acetylenowego, świe- 
cącego jasnością 12 świec już tylko 
48 centów, skutkiem czego światło a- 
cetylenowe już tylko %7 razy będzie 
droższe od równojasnego światła gazu 
zwykłego. 

Swiatło acetylenowe konkurować 
by mogło co do ceny, dopiero wtedy 
ze światłem gazowym, gdyby się u- 


sztuje bowiem we Lwowie tylko pięćldało kilogram karbidu wyrabiać po 
centów, gazu acetylenowego zaś 133 7'/, centów. Czy to jednak jest mo- 
centów. Kilogram karbidu, znachodzą- | żliwem, wątpić należy. 

cego się obecnie w handlu, kosztuje] Mówią powszechnie, że gaz acety- 
bowiem 40 centów, a wydaje 300 li- lenowy jest niebezpieczny, gdyż na- 
trów gazu. Godzina światła, świecące- leży do oial silnie eksplodujących. 
go jasnością 12 świec, a więc Światła, | Tak nie jest, gaz jako tski, nie eks- 
jakie wydaje zwykle płomień gazu  ploduje, czyni to tylko gaz skroplony, 
świetlnego, kosztuje przeto, posługu-i Zamilczeć jednak nie można, że gaz 
jąc się gazem zwykłym, 0'7 centa, Acetylenowy o tyle jest niebezpiecz- 
gazem acetylenowym zaś 9 i pół cen- niejszym od gazu zwykłego, że mię: 


tów. 

Swiatlo acetylenowe jest więc przy 
równej jasności płomienia, 13 razy 
droższe od światła gazowego. Stosu- 


nek zmieni się jednak na korzyść 
swiatła acetylenowego, jeżeli się u- 
względni koszta założenią gazowni. 
Dla gazu świetlnego są one wielkie, 
dla acetylenowego zaś, nieznaczne. 
Licząc, że miasto, gdy obejmie gazo- 
wnie we własny zarząd, sprzedawać 
będzie metr sześcienny gazu po 12 
centów, wypadnie godzina światła 
świecącego jasnością 12 Świec, posłu- 
gując się gazem zwykłym, na 1:73 ga- 
zem acetylenowem zaś, jak już wspo- 
mniano, na 97, centcw. Swiatlo ace- 
tylenowe, będzie więc w takim razie 
już tylko 5'/, razy droższe od równo- 
jasnego światła gazowego. 

Akcyjne towarzystwo dla gazu a- 
cetylenowego, o którym mowa, budu- 


szanina gazu acetylenowego z powie- 
trzem, zawierająca 3°% gazu, już oks- 
|ploduje, podczas gdy eksplozya przy 
|gazie zwykłem, następuje dopiero 
vtedy gdy mięszanina gazu świetlne- 
go z powietrzem, zawiera 8'/, gazu. 

Gaz acetylenowy ma woń daleko 
przykrzejszą od gazu świetlnego. Nie 
aje się ona jednak we znaki, jak 
długo gaz się pali, odczuwamy ją zaś 
bardzo, wąchając gaz surowy, lub wy- 
dzielające się z karbidu wapno, które 
z natury rzeczy zawsze gazom jest 
przesiąknione. 


Gostkowski. 


Jedynie do nabycia w drogueryi 


Langa & Pilarskiego, Lwów, hotel George'a. 


4 


m. UTEE 


Nakładem Księgarni kat 


* ram « 


elckiaj 


bra WEAD, NIŁKOWSKEGO 


w Erakowie 
wyszła świeżo książka -do nabożeństwa 


pod tytułem: 


Wobec Bog 


Modlitwy poranne, wieczorne, podezas 
szy świętej, pized spowiedzią, po ero 
wiedzi, przed komunia i po komunii św.. 
odpnstowe : do Trójcy Przenajświętszej, Sa- 
kramentu przenajświętszego. do Pana Je- 
zusa, do Du:ha áw., do Matki Bo-kiej, do 
świę ych Pańskich, w różnych okoliczno 
ściach życia, za chorych, za umarłych: li- 
tauie, Koronka do Maki Boskiej, Droga 
krzyżowa, Pieśni różne — zebrał 


ksiądz Antoni Chmielowski 


M. 8. T 


str. 459 w 32-ce). Wydanie ozdobione 
abrazkiem chromolitografowanym na pa- 
pierze welinowym. — Cena egzeiupl. bez 
oprawy 60 ct., w oprawie w płótna ang. 
brzegi pasowe złr. (-—, w płótno angiel- 


WEED NAP CEE ASPR si 


GAZETA NARODOWA z Czwartku nia 10 Czerwca 1897. Nr. 159 


"PAM WNN HW MA | MMK | 06 KOWALE YA WC 


ADOLF KAMPEL 


Leir, nl. Karsła Ludwika 21 
(botel Belle-vue) 
wyłączne zastępstwo dla Lwowa 


fabryki Portland-cementu w Szczakowej 


sprzedaje taniej niż wszędzie 
portland cement, wapno skalista I hydrau- 
liczne, wyroby cementowe i sztelngutowe, 
cegłę ogniotrwałą , ogniotrwałą papę da- 
chową, asfaltowe płyty izolacyjna , dysty- 
lowaną smołę węglową, KARBOLINZUM, 
jakoteż w osóle wszelkie materyały budo- 

wiane, ręcząc za dobroć tychże. 
Przędziębiorstwo robót betonowych i kry- 
cia dachów dachówką, łupkiem i papą o 

gniotrw.łą po cenach umiarkowanych. 


aa 


Pene małe 


przedsiębiorstwo 


idające się zaprowadzić w każdym domu, 
la nia wymagające żadnego kapitału. Ar- 
tykuł n:esbędny. Zsaczny zarobek zape- 
wniony. Do listu dotączyć markę na dzie- 
sięć centów.  Adresować: Eggart & Co., 
Mailand (Italien). 1543 


Najnowszy bardzo ważny wynalazek 
przeciw słabości meskiej. Przez le- 
karzy nejlepiej polecony. Prospekt w kv- 
pertach po 20 et. w markach. Je Aun- 


skie, brzegi złocone zlr. 1:25; w wybozo- 
wy gładki szagryn miękki, bizegi złocone 
str 2—, Na porto należy dołączyć 15 ct. 


DROBNE OGLOSZEN 


| SEE! mosiężne do smażenia konfitur 
po złr. 2-40, 2-30, 3:50, 4— i 450, 
Żelazka do pieczenia andrutów po zł. 450. 
Sita włosienne ;poczwórne do przecierania 
mięsa po złr. l-—, 130 i 168 poleca 
Piotr Chrząstowski, handel żelazny we 
kj plac Kapitulny 1 (aaprzeciw ka- 
ry). 


ZIFONY i SZIRTINGI, weby gócskie,| * 


z fabryki B. Schroll< Syna w Braunau 
sprzedaje najtaniej handel F. Knaner I “yn 
Lwów, plau Kapitulny 2. 449 


JP ZOECJĘ DZIERŻAWY 350 do 800 
morgów podolskizj gleby, dobre bu- 
dynki, blisko kolei, od lipca br. „Dzier- 
żawca*, poste rest. Probużna. 458 


S AUNA bezdzietny, mający real- 
ność nową we Lwowie, 42.000 war- 
tości, pragnie się ożenić z osobą inteli- 
gentną, trochę z posagiem. Adres : %* dow- 
czyk, Administracya (Gazety Narodowej. 


ODNIESIENIE. Mam zaszezyt zawiądo- 

mić Szanownych gości i całą Puhli- 
ezność, że BAZAR KATOLICKI garde- 
roby, snkna, antyków itp. przeniosłam na- 
powrót do gmachu teatralaego. Z głębokim 
szacunkiem Jóżef Jaszszy3z on. 


« uke po urzędniku przyjęłaby za- 
raz miejsce do zarządu domu i gospo- 
darstwa do wdowca lub towarzystwa star- 
szej osoby. Wanda F. restante Przemyśl. 


| do SIĘ kilka włodych bara- 
nów do zakupna. Zgłoszenia pod lite- 
rami E. L., Administiacya „Gazety N=r-* 


Szparagi 
duże, piękne, 4-kilowa przesyłka zł. 2 40 
wybierune (których na kilo idzie 18 do 22 
sztuk) 1 kilo złr. 1:20. Dwór Łapszyn: 
Brzeżany. 


2060 ii tapet 


na składzie, taniej niż wszędzie. 


Story płócienkowe na 
wałkach samoczynnych 


Panom przedsiębiorcom i budowniczym 
znaczny rabat. Magazyn 


A. Krzysztofowicza 


Lwów, plac Halicki |. 2. 


Nawa otworzona 


PRACOWNIA POWOZÓW 


włacznie lakiernia powozów i robót 
budowlanych, poleca się łaskawej pa- 
mięci P. T. interesentów. Przyimuje 
wszelkie roboty w zakres ten wchodzące 


JOZEF PUKAS 


pracownia powozów i lakiernia 
Lwòw Eopernika 11. 


Na sprzedaż, 


Kamienica dwupiątrowa, 6 lat 
wolnych od podatku, przynosząca 
8% od włożyć się mającego kapi 
tału, z komfortem budowana i u- 
urządzoua, z ogrodem, obciążona 
pożyczką Banku krajowego w sn- 
mie 34.000 złr., pod korzystnymi 
warunkami do sprzedania. 

Bliższych wiadomości udzieli re 
fektantom z wyłączeniem pośre- 


Telefon Nr. 460. 1089 
K | | 
£- J) = U IE | 


j) Stare i nowe srrzą 
i daje najtaniej 
malli Weiner 
WIEN 
~ L., Salzthargasne 8. 


EB = - 
R*"zatEua ty 
na wynslaązizi io 
RAKTYKANT do zawodu mech» icz-|*yjednywa i sprzedaje we wszystkich kra- 
nego będzie przyjęty. Bochnik, Uni-|jach poprawnie, szybko i najtaniej inży- 
wersjtet, Lwów. 457 lnice C. Paulitscehky, Wien, I., Kiirnth= 
nerstrasse 5 — urzędowo autoryzowany. į 
ALON z balkonem, 2 duże pokoje, 


t 
przedpokój i kuchnia. Ulica Żybl kie-| 


genfeld, c. k. włoś-iciel przywileju, 
Wiedoń. LX. Virkenstrassa 4. 


IA pa 1 ci. cd wyraza 


i 


wieza 35. 48 | Mam zaszczyt zawiadomić, foi 

e T LL ——,, |skład herbaty rosyjskiej przy uli- 
EBLE mało uż do nabycia Sło |? cy ; 

y ERE ET ES pay ai cy Trybunalskiej 1. 1 we i 


pod dawną firmą B. Szabłowski, | 
nabyłem na własność, i tak jak; 
przedtem tak i nadal ta sama! 
Sr a EL. herbata z Moskwy, jakoteż samo- | 
KLEP NIEMOJOWSKIEGO prz nie|wgry, wyroby warszawskie, deko- 
siony z Teatralnej na plae Maijazki e. racye i czarodziejskie przyrządy 
AJATEK o przestrzevi 118% morgów, sprzedawane będą. p 

.895 Z wysokiem poważaniem 


Antoni Jachimowski. 


Un Wonsier Franęals Insti:u'eur 
nne place pour les vacunees. Ecrire: 
Debray, Batorego 7, Lwów. 


sił 
f3 złcżony z dwóch ciał tabularnyeh, po- 
siadająey 690 m. lasu rębnego przeważnie 
bukowego. położony przy Stasyi kolejowej 
i w pobliżu większego miasta, jest de 
sprzedania ped Korzystn” mi waruzkami. 
Pośrednictwc wr kiuczone. Zgłoszenia przyj 
muje adwokat krajowy Dr. Stanisław Btar: 
czewski we Lwowie, Mickiewicza 1. 


Pierwszorzędny 


Handel win 


i właściciel większych winnic z okelie 

Renu , który już od 50 lat w Galicyi i na 

Bukowinie z pierwszorzędnymi domami 

gtosnuki utrzymuie, poszukuje zdolnego 
i zręcznego 


zastępcy 


do przyjęcia za wysoką prowizyą. Pierw 
szeństwo otrzymają panowie, mający sty- 
czność w najlepszych kołach. Zgłoszenia 
pod: „0. H. 361%, an Rudolf Mosse, 
Frankfort s»/Main. 


bieręszorzędna fabryka skór 


poszukuje zdolnego, w większych 
wienia wykonujemy w oznaczonym termi- fabrykach obuwia obeznanego za- 


nie. Za dcborowę towar i dokładne wyko-jstępcy do rozprzedaży artykułu, 
nanie roboty pokrycia robotnikami fabry- mającego dobry odbyt. Zgłoszenia 
eznymi poręczamy. | | PREL S i swiadectwa do: Otto Kohn, 
Zarząd fabryki dachówe Praga, p ostfach. 1919 


Stanisława Homolacsa , Stanisława Zeleń- 

skiego, Władysława Wimmera i Spółki 
Przeciw molom i rodakom 
a ochrony futer, sukien, pościeli itp. 


w Niepołomicach i Kołomyi, 
if s ] . 4 
'UFATY EMYONIAING w 

i owoce południowe... „<= 1853 

Kamiożę ustali a Ea 


w najprzedniejszej jakości 
1980|Liscie paczulowe, Piżmo, 


w handlu 
ETER T OO -qseją Terpentynę, Neftalinowy papier, 
Al. Ratkiagicza wa Lezit 


NREMIOWANE madsluni tutki Nismo- 
1  śawskiego 9- wanedzia do nabycia. 


Flance dywanowe 


we wszystkich możiiwych kolorach taniej 
niż gdziekolwiek ofiaruje ogród w Luby- 
czy Królewskiej. 440 


Fabryki dachówek 


w Niepołomicach i Kołomyi 


mają w zapasie najlepsze dachówki znane 
od ośusju lat jako najtrwalsze i najtańsze 
pokrycie budynków mieszkalnych i gospo- 
arczych. 

Są również znaczne zapasy rurek dre- 
nowych i cegły msszynowej. Każde zamó- 


Naftalinowe saszetki, 
Andela proszek przeciw molom 


Rooznik I. ltp. itp. 
Księga adresowa m. Lwowa Alojzy Hübner, Lwów 
opuściła prasę i zawiera : Rynek 1. 38. 


Spis alfabetyczny mieszkańców miasta 
Lwowa z podaniem stanowiska i mieszka- 
nia; kupców i przemysłowców podług za- 
jęć; firm protokołowanych m. Lwowa; 
urzędów, władz wojskowych, instytueyj pu- 
bliecznych i prywatnych, szkół , zakładów, 
redakcyj i stowarzyszeń. 

Wykaz większych firm fabr. w kraju. 

Zdroiowiska krajowe i stacye klimat. 

Spis ulie, placów i ogrodów m. Lwowa. 

Ogłoszen 4. 

(ena egzemplarza złr. 3:20 wraz z prze- 
spłką. Do nabycia tylko w Administracyi 
wydawnietwa ul. Łyczakowska 1. 21, albo 
w księgarni Gubrynowicza i Schmiita we 
Lwowie. 
Zwracamy uwagę pp. przemysłowców, kup- 
ców i właścicieli fabryk w kraju, że za 
zamieszczanie adresów wszystkich firm 
w ogólności nie żądamy żadnego wynagro- 
dzenia Prosimy tylko o poparcie naszego 


Pokosty Lakiery Í Padło 


po najnmiarkowańszych cenach 
najstarszy galicyjski skład farb 


W.CZOPP 


dników, kancelarya adwokażów 
Dr. W. Bałakana i Dr. A. Vogla 
we Lwowie, ulica Kopernika 7. 


wydawnictwa w tym kistunku. 


Z pow:żaniem Franciszek Reichman 
wydawca. 


Lwów, ulica Żóżkiewska 2. 
Rok założenia 1643. 


Osuszenie wilgotnych murów 


Feitur: dachowa, płyty izolowane, carbolineum 
€C. Hatmanu'a Wdowa I Synowie, Wiedeń, IX./2. Fłuchtgasse 11. 


c. k. patentowaną masą kanuczuko wą. 


1852 6 


Wzory I prospektu gratis i franco. 


Molla proszki Scidlicki 


Qara XAYiBSZNTN 


Fylke prawdziwo, jeżeli każ, 


„Wódka francuska i 
do weiorania 


da fiaszka 
i T o pad tat kutki iębienia, dział maeniająco 

przeciw rwaniu w członkach i innym przy kom powstałym skutkiem zaziębienia, działa wz 

na muszkuły I nerwy. Cena oryginalnej pioelówstej flaszki 90 eentów. s 


Giówny skład wysyłek u A. MOLL c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchiauben. 


A ELE LLELE 


a 


mować, 
SKŁADY WE LWOWIE: J. 


Wuna a a a an an m aan ata a” 
Wydawca i odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki. 


Tobom żołądka, pochodzącym: ze złego trawienia lub skłonności do obstrukcyi. 
Pa 


sranego oryginalnsgo poåciz» I xłr. waluty austr. 


Pałszywe wyroby będą sądownie ścigane. 


Uprssża się P, T. Publiczności wyraźnie żąd 
tóre opatrzone są marką ochronną i podpisem. 


| O .; do e MS A e a X a MUZEGZEWEDŁEGNMEKE 3 GMT 
W u'a a a a e o n’y a W a a a a a a a a a a a R a a a ya 7 


Tylko prawdziwe 


jeżeli na etykiecie każdego pudełka wy- 
drukowany jest erzeł i frma A.Moll. 


e są niezrównanym środkiem przeciw v'szystkim cho 


opatrzona jest marką ochronną A. Molla i zamknięte plombą ołowianą „A. Moll“. 
a jest najlepiej znanym środkiem ludowym, szczególnie jako środek uśmierzający 


te tylko przyj- 
1374 
Beiaer apt. Z. Rneker apt.; Bt. Markiewicz, Stan. Lipnicki, Karol Bałłaban. 


km BEL o MME MEN MU MEW DB B 


Br n" 5 NT arar a" Ma a R Ma eoa" arn 


ać ry MOLLA i 


"uuu 


„a W mn NO TE WY 


i Założenia r. 1700. 


z ak serae 149 -min BŁ rie 


LE eae a e AP TE TK a a a 


ZAKŁ5D LECZNICZY Nowo urządzony 1890. 
Kaiserbad Rosenheim Bawarya górna wonschiam Śuzbure. 


NG Najlepiej urządzony. Zakład leczenia zimną 
wodą przeważnie metodą ks. Kneippa. Rozmaite sposoby kąpieli. Lekarz kierujący 
Dr. med. Friedrich Bernhuber. Objaśnienia w prospektach (gratis i franco). 

1923 Zarzad kapielowy. 


BICYKLE „DANUBIA“ 
PK Alex. Huila 


AW » Wien, VIL, Hermanngasse Nr. 29 


W. 


SS À polezaig swe nowe pierwszorzędne modele z r. 187, 
ZZ 
Nz 


CZE) tak męskie jakoteż damskie i dzie.inne rowety po 
ZIN ` najtańszych cenach. Nu żądanie wysyla się katelogi 
gratis i franco. 1627 


s=- 23 ciągnień rocznie! F2| 
Główne wygrane: 


609.000, 300.000 złr. 


Najbliższe ciągnienie juź 15. czerwca, 1. lipca itd. 


Ciągnienia tych losiy: f Polecamy następującą wyśmienitą gg 


1. 2. styczni = z r 
Eewa Z syaa A Grupę losów: 
3 5. styczni J TO 
r słerpnia 1E stycznia 41 kwit prem, losu austr. kres. $ 
. śni 1. lut : s 
6 wrzelnia © 1. ateri ziemsk. z r. 1889 
13. rzeŚśn i 15. 1 t 3,3 
p pździern. 1 maa Bl los tures'i 400-frank. 6 
„ paź . 1. kwietni Age" B 
1. listopada 1. maja - M1 los serbski państ. z r. 1888 $ 
1. dni 1. j > A - 
muia A maja Ml los włoski czerw. krzyża EM 
Główne wygrane: Í | los austr. czerw. krzyża 
tr. 100.000  złr. 1800 1 ios węg. Bazyliki 
złr. 50.000 lir. 20000 wt W, 
fr. 300000  złr. 5000 Hllos węg. „Jó-Sziv*. A 
złr 20000 fr. 600000 M PB 
n CRo fr. 7000 W es~ Każdy los musi być $ 
alr. 50.000 lir, 35 000 Mao powpnyn aparing a 
zir, złr. 2000 HB wygrana tych 7 losów ca. fg: 
łr. 10.009 złr. 35,000 A Rz: RA | 
fr 30000 fr. 6000 H 160 zie. oprócz 4 kapenów, [z 
tr. 300.000 zdr. 10000 M które do udziału w dalszych sk 


amazon Ciągnieniach uprawniają. "SEI Ry 
Tych 7 losów sprzedajemy : Ę 
6 zł. Hi 


miesięcznych albo miesięcznych 
w 36 zab; zę 5 zł. w 3 ratach po 


F~ Po złożeniu pierwezej raty, którą przekazem nadesłać Hg 
nam rrosimy, natychmiastowe prawo do *ygranyoh. RZ D.l- FA 
sza spłata rat czekami pocztowemi wolna od porta. $ ARY 

Powyższa grupa losów podaje największą szansę wygrania! Każdemu BĘ 
nadarza się rzadka sposobność uabyci» dosk.nałych losów, uiszczająe sto BR 
sunkowo małą spłatę miesięczną. a ogrócz tego biorąc udział we wszystkich Kef 
ciagrienicch tyceże. Każda wygrana padła na te losy podczas ich spłaty, 
jest wyłączną własnością spłacającego. Wszelka kerespondencya załatwia 
się w język. polskim. 


Dom bankowy i kantor wymiany 


FISCHL & BONDY, Praga, Przikopy Nr. 2 (Spinka) ; 


4 


Najsijniejsze, najwyżej położone kąpiele żelazne na kontynencie, najru- 
€yonAlniejsza kuracya wschodniej Europy, v podnóża Dorey i Złvtej By 
strzycy. Sezon «cd 1. czerwia do 3u. września. Na ostatniej stacyi kolejowe 
w Kimpolungu liczne sposobności jazdy każdym peeiągiem. Wycieczki w rumuń 
skie i węgierskie okolice wozem , konno 1 na tratwach. 
à 1842 
a 


| DORNA, Bukowinn 


EJ 
n RERA ESTE 


W nowym monumentalnym zakładzie kąpielowym używane bywają wadla najmo- 
dniejszych systemów kąpiele mineralue, żelaziste, błotne. solxnkowe. skodo- 
we i sosnowe. Naukowo urządzone hydropatyczne oddziały są obstugiwan przez 
personal wyćwiezony w klinice prof. Wiaternitza ętyea i kuracya mleczna. 


[pesant wysyła Zarzad kąp., a informseyj udziale lekarz Dr. Artur f.oebel 


Perfumerya Zeno & U"; 


£fakryke w Londynie, 
główny skład: w Wiedniu, I., Graben Nr. 7, 


` królewsko-hiszpańsey nadworni dostawcy. 1900 
j Wielki skład tylko prawdziwych oryginalnych perfum francu- 
jj skich, angielskich i niemieckich, oraz artykułów toaletowych 
70 najtańszych cenach. 


Jako specyalność wyrobów fabryki perfumeryi Zeno Ś Cie, jest najznako- 
mitsza znana woda kolońska 


Ean de Cologne Zono & Co. 


Flakony w różnych wielkościach po złr. 1, 2, 4 i 7, stosownie de wiekości. 
We Lwowie do nabycla w głównym składzie p. ign. Jahla, plac 


„DOM POLSKI“ W COPOTACH 


uliea Południowa 71 a b e 72 (Zoppol, Bildstrasse) 

poleca się na sezon kąpielowy Szanownej Publiczności. Usługa pol- 
ska. Kuchnia zdrowa, prawdziwie polska. Obiady w abonamenvie 
mrk. 1-50. Całodzienne utrzymanie począwszy od mrk. 8'-. © na 
pokoju wraz z całodziennem utrzymaniem począwszy od mrk. 5 
za osobę i dobę. 1904 

Wobec konkurencyi niemieckiej uprasza się o łuskawe poparcie. 


ZAKŁAD WODOLECZNIGCZY 
5 Dr. SGWACEGO WAZA SBAA 


w Sassowie koło Złoczowa 1675 
otwarty cd i. maja 1897 przez cmity roki, 


Bliższych wiadomości ndziela Zarzad. - 
LETOS 


| 


Ogłoszenie licytacyi 


Celem wydzierżawienia przysługująsego gminie miasta IGrosna : 

I. a) wyłącznego prawa wyrobu i wyszynku wódki, miożu, wiszniaku, rumu, 
arako, rosolisów, likieru i w ogóle napojów gorących prawem propiuacyi objętych ; 

b) wyłącznego prawa wyrobn i wyszynkn piwa ; 

e) prawa poborn dodatku gminnego (Comnnal Aufiage) od powyższych trun 
ków w mieście Krośnie z przedmieściem Guzikówką, następnie 

II. celem poddzierżawienia powyższych pod a) i b) wymi.n onych w miej- 
scowoś-iach Białebrzegi wraz z karczmą, Głowienka, Krościenko niżne, Polaaka, 
Polanka Przegrody, Potok, Szezepańcowa, Suchodół wieś, Suchodół obszar dworski 
wraz z karczmą, Świeżowa polska, Toroszówka tndziaż n% obszarze dworakim Gn:i- 
kówka, wszystko na lat trzy tj. na czas od | stycznia I898 r. do 3! grudnia 1900, 
ewentualnie na lat sześć tj. na Czas od | stycznia 1898 r. do 3I grudnia (903 r. 
rozpisuje Magistrat publiceną licytacyę za pomo:ą pisomaych oiert, które najdalej 
do dnia I lipoa 1897. do godziny 5 po południu do tutejszego M-gistratu wnosić 
należy, które to oferty następnie po terminie właśnie rzeczonym przez komisyę li- 
cytacyjną odpieczętowane i odezytan» zostaną. 

Jako cenę wywołania na wszystkie powyższe przedmioty dzierżawne ustana- 
wia się dotychczas pobierany czynsz dżierżawny w kwocia 28.995 „łr. w.a. wadyum 
zaś w kwocie 1450 złr. W. a. 

Oferty, które mają być należycie ostemylowane i opieczętowane, a w powyż 
oznaczone wadyum 1450 złr. zaopatrzone, zawierać mnszą nazwisko i miejsce zżmie- 
szkania oferenta, jego stan, ozas dzierżawy i wysokość ofiarowaneze czynszu tak 
liczbami jak i w słowach, jakoteż i oświadczenie, że warunki dzierżawy są mu zua- 
ne i takowym się poddaje. 

Gotowe egzemp'arze warunków licytacyjnych jakotoż i formularze ofert mo- 
żnu otrzymać w biurze Magistratu, gdzie również bliższe warunki dzierżawy przej- 
rzane być mogą, i 

Magistrat król. woln. miasta 


Krosno, dnia 15. maja 1897. Burmistrz: Dr. Feliks Czajkowski. | 
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adaniu wlosów, koniec łuszczeniu skóry, 
obfity porost włosów przez użycie 
U m 
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Tenże jest nowym, na podstawie fizyo'ogieznych badań ugruntowanym 


iem tworzenia włosów, wynalezionym przez »ałożyciela i b. Dyrektora 
pe-z'eńskiego i Wiedeńskiego laboratoryum Pasteur Chamberland, 


którego pewna skuteczność zadziwiająze wyniki daje, a po krótkiem używa- 
niu łupież i wypadanie włosów zupełnie usuwa, 


Capilliphor zosiał między innemi przez e. k. nadwornego fryzyera 
usman:a wprowadzony do najwyższych i wysokich sfer, oraz z naj- 


lepszym skutkiem użyty. Cena jedne] flaszki | złr. 50 ct. 


Również można dostać Capilliphor Crême (zawierającą składniki 


powyższego Capilliphoru) dla otrzymania obfitego porostu brody i brwi — 


gsnekich pusz kach po 2 złr. 1894 


Główny skład przedsiębiorstwa Capilliphoru : 


Wien, III., Bechardgasse Nr. 24, Hochparterre. 
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Ruch pociągów kolejowych 


obowiązujący z dniem 1. maja 1897. 


Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara środkowa-0uropejskicgo. 
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godzina Pociąg przychodzi do Lwowa: 


1:80 z Ickan (Suczawy, Husiatyca, Kałnsza) 
TD z Janowa 
753 z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze 
80: z Fawocznego (Pesztu) Kałusza, Ohyrowa, Stryja 
615 a Tarnopola i Brodów na dworzee główny 
826 zu Sokala i Rawy ruskiej 
910 z Krakowa (Warszawy), Wieliczki, z Orłowa przez Tarnów ol 15. 
maja do 15. si:rpniau wł; z (Pesztu), Ohyrowa przez Przemysl 
10:55 z Ja.osławia 
1:15 z Janowa 
130 z Krakowa «Berlina), Obubówki, N. Sącza przez Tarnów, Rzeszów 
lub Przemyśl, Rawy ruskiej przoz Jarosłuw, Sambora przez Przemyśl 
140 ze i Stryja (z Hrebenowa tylto od 10. lipca do 31, sierpnia wł.) Ka- 
łusza, Chyrowa 
1:50 z Czerni" wiec, Bukar esztu, Jass, Husiatyna, Kałusza 
x'15 z Podwołoczysk (Kijowa), Kopy:zyniee, Husiatyna, Brodów na dwo- 
rze: Podzame/e 
2:30 z Podwołcezysk i t. d. jak wyż-j na dworzec główny 


b 25 zo Sukala, Bełzea i Jarosławia przex Rawą ruskg 

K'S5 z Podwołoczysk, Połwysokiago, Brodów na dworzec Podzamcza. 

5:45 z Iekan, Suezawy, S: retu, Kozowy 

3:04] z Podwoło zysk na dworzae Podzamaze 

8:30] z Podwsłoczysk na dworzes- główny 

l | z Krakowa z Orłowa vrzeż Tarnów od 25. czerw. do 15. pażdź 
wł ; z Orływa, Ohibówki, Jasła przez Rzaszów; z Orłowa, Cha. 
bów i Jasła, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Sambora i Chyrowa 
przes Przemyśl 

60 | x Podwcłoezysk, Potwysokiego, Brodów na dworzec główny 

655] z Lrakowo, O.łowa, Rozwadowa, Nadbrzezia, Sambora i Uhyrowa 
przez Prz myśl 

800] z J nowa od 1, maja do14 czerw. wł, od 1. września do 30. wrze» 
śnin wł. codziennie, zaś od 15 czerwca do 31 lipea tylko w 
dn e powszednie 

816] 7 Brzuc ©wie tylko od — do — włącznie 

S45] z Krzkowa, z J'eła przóz Rzeszów ; z Rawy ruskiej przez Jaro- 
flaw; z Jasła, ińreena, Iwonicza, Rymanowa, (Posztu przez 
Przemyśl 

8:49] z Brzuchowiee tylko od — do — włącznie 

gwif z Janowa cd 15. czerwca do 31, sierpnia wł, tylko w niedzielę i 
święta 

910] z de Nowosielicy i Kałusza 

9%] z Krakowa przez Jarosław, Orłowa, Iwonicza, Rymanowa przez 
Przemyśl 

943] z Podwoł.ezysk, Brodów, Kopyczyniec, Podwysokiego, na dworzec 
Podzamcze. 

#50f z Iekan, Hus atyna. Kozowy 

10'00] z Podwołoczysk, Kopyczyniec, Podwysokiego na dworzec główny 

1 20] ze Skolego (tylzo od l. maja do 3). wrześnis wł.) że Stryja Ohy- 
rowa 

12108 ; Ławocinego (Pesztu) Stryja, Kałnsza 


Pocizg odchodzi zè Lwowa: 


660 do Podwołoczysk (Kijowa, Odsssy), Brodów, Podwyaokiego z dworca 

głównego 

6 10 do lekan, Kozowy, Suczawy 

6-15 do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Podwysokiego z dworca 

Podzam6%8 

6:45 do I>kun, Hua'atyna, Suczawy 

8:4 da Krokowa (Wiednia, Wroełuwia, Barlina', Rozwadowa, Nadbrzezia 
Orłowa przez Tarnów 

855 do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Wro:ławia, Berlina) Chyrowa, Mez 
z0 Laborcz, (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Stróż prze- 
Przemyśl i przez Tarnów 

920 do Skolego, Hrebenowa od 10. lipa do 31. sierpnia. wł  Kałusza- 
Chyrowa 

9:25 do Sokala, Rawy rnskiej, Bełza, Jarosławia 

940 do Janowa 

1005 do Podwo'oczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyńce, Hu- 
siatyna, Podwysokiago 

10:27 do Podwołoczysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopyczyńce, Hu- 
siatyna, Pud wysokiego 

10:4% dn Ickəu (Jan, ułucza, Bukaresztu) Kozowy, Sopowa, Seratn 

114 de J nowa od 15 ezetw, do 31, sierp. wł tylko w niedziele i święta 

165 ʻo Podwoloszysk (K jowa, Odessy) i Brodów z dworda głównego 

203 do Fotwołoczysk 'Kijowa, Odessy, Brodów z dworca Podzamcze 

231 do Brzushorne tylko od — do — włacznie ev niedzłali i święta 

24) dy Usornow e”, Kału:za, Husiatyna, Kórósmezo, Seretu, Iekan (Jass, 
Gałacza, Bukaresztu) 

250 ĉo Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina) Rawy ruskiej przez Ja- 
iasław, Jasła, przez Rzgszów, Chatówki (przez Rzeszów lub Tar- 
nów 

305 do Skolego tylko od 1, maja do 30. września włącznia z Stryja 

3:16 do Janowa od.1. maja do 14 czerw. wł. i od 1. wrzaś. 3U, września 
włącznie codziennie od 15. czerw do 31. Bierp, wł, tylko w dnia 
powszadnie 

327 do Brzuehowie tylko od — do — wł. 

340 do Zimnej wody tylko od — do wł. 

440 do Jarosławia 


440] do Krakowa (Wiednia) Chyrowa, Sambora, Rozwadowa i Nadhrze- 
zia, Orłowa przez Tarnów (Pesztu) Sanoka, Rymanowa, Iwoni- 
eza, Krosna przez Przemyśl, Rawy ruskiej przez Jarosław, Ja- 
sła przez Reeszów 

52t| do Ławocznego (Munkacza, Pesztu) Chyrowa 

6:46] do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławis, Berlina) Mezó-La- 
borez (Pesztu) Orłowa przez Tarnów od 15. czerwca do 15, 
września włącznie 

T0B] do Sokala, Rawy ruskiej 

T:25] do Tarnopola z dworca głównego 

1:80] do Ławocznogo, |Munkacza, Pesztu) Chyrowa, Kałusza 

74] do Tarnopola z dworca Podzamcze 

748] do Janowa tylko od 1. paźdz, do 30, kwietnia wł. 

8 do Jaaowa od 1. maja do 30. września wł. 

10-80] do Iekan (Jass, Gałacza, Bukaresztu) Husiatyno, Ksłvsza, Nowo« 
sielie, Suczawy | 

10:50] do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina) Chyrowa, 
Sambora, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza (przez Przemyśl) Jasła, 
Chabówki, Orłowa (przez Rzeszów) Chabówki, Orłowa (przez 
Tarnów) Rozwadowa 

11:00] do Podwołoczysk i Brodów, Kopyczyńca, Hnsiatyna z dworca głó- 
wnego 

11:27] ten sam z dworca Podzamoze 


Z drukarni i litografii Pillera i Spółki, 


